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LiSerce Kościuszki w sercu Polski

Przywóz reiikwji narodowe z muzeum w Rapersvilu na zamek królewski w Warszawie
15-10. (Tel. wl.) W 110 rocznicę 
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na I piętrze oczekiwał w otoczeniu świty Pre 
zydent Rzeczypospolitej.

zajęli miejsce wraz z kustoszem muzeum w 
Raperswil okcerc<wie, trzymając w rękach 
urnę i w asystencji szwadronu szwoleżerów | Po odczytaniu protokułu przez kustosza 
zawieźli na zamek, gdzie w apartamentach » muzeum w Raperswili, oddającego urnę z ser-

cem Wielkiego Naczelnika, Prezydent Rze­
czypospolitej przeszedł wraz ze swą świtą 
do kaplicy zamkowej, gdzie odprawił nabo­
żeństwo kapelan zamkowy ks. Bojanek.

O godzinie 4-ej popołudniu uroczystość by­
ła zakończoną. Urna z sercem Tadeusza Ko- 
ściuszki spoczęła po lewej stronie ołtarza ka­
plicy zamkowej na postumencie i spoczywać 
tam będzie aż do czasu, gdy zdecydowałem 
zostanie, gdzie serce Naczelnika spoeznie na 
stałe.

Jest projekt, aby miejscem tern była ka­
tedra św. Jana w Warszawie, na to jednak 
potrzebna jest uprzednia zgoda Ojca Święte­
go, do którego z odpowłedniem wnioskiem 
masi wystąpić ks. kardynał Rakowski.
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mi w Warszawie dnia 15 pażdt erniKa 1927 roku, przeżyw­

szy lat 63

Eksportacja zwłok z domu żałoby przy ul. Targowej 
1. 44 w Warszawie do kościoła św. Floriana na Pradze n-stą. 
pi dnia 16 b. m o godz. ó wlecz. Nabożeństwo żałobne zo­
stanie odprawione we wtorek dn. 18 b. m 6 godz. 10 rano, 
poczerń nastąpi wyprowadzenie zwłok na miejsce siecznego 
spoczynku — o czem zawiadamia przyjaciół, kolegów i znajo­
mych Zmarłego

Po zawarciu umowy 
o pożyczkę.

DORADCA FINANSOWY POLSKI — 
DEVEY.

Waszyngton, 15-10. — Charks I)evcv. któ 
ry udaje s»ię w charakterze do ad.-y finan­
sowego do Warszawy jest cenionym przez 
•sekretarza f nansów. Merlo a, współpracow­
nikiem.

Jako kierownik urzędów po ja Łbowych 
szczególnie odznaczał sćę znajomością spraw 
walutowych, Skon troić długów, -p<? kwaś 
mai wiele do czynienia z pizedsdrbiorstwa­
mi kolejowcml. Ponadto cieszy .-«:ę śliwą do­
skonałego finansowego znawcy praw-ego.

W towarzyskich kolach cies-zy się Devey 
wielik eni wzięciem

tailt biKh hlsliti 

nandiui ących trzodą 
na Rzeczpospolitą Pois’:ą.

Wysiedlenie działaczy litewskich
POLSKA NIE MOŻE TOLEROWAĆ U SIE
Wilno, 15-10. — Wczoraj o godz. 10 mm.

30 rano dokonano wysiedlona a<ób, niepo- 
siadającyeh obywatelstwa polskiego, do Lit­
wy, a mianowicie: z terytorjum wojewódz­
twa WiSctWiego: ks. Raszt-uik ea- i ks. Jana 
Korewilfea, z terenu wojew. Białostockiego: 
Sta/nódawia Wieńclusa, ks. Piotra Wolanow­
skiego, Juliusza Plangainisa, Sta-nisłaiwa Pan- 
gaoisa, BKachorowćcoa-*  Rydzewskiego, An­
toniego Możejkę, Szmodia Josacha, Anton Le­
go Tarutisa. i Marjana Bartakajte. Wysćedie- 
nia dokonał zastępca starosity pow. W leń- 
sko-Trockiego w obecności komendanta po­
wiatowego policji państw woj, (pdikomiisa.rza 
Dubowskiego, por. KOP. Baranowskiego i 4

BIE WROGICH PAŃSTWU ŻYWIOŁÓW.

funkcjona-rjuszy policji KOP. Wysiediena 
dokonano na odcinku granicznym na trakcie 
m.ędzy Marko wszczyzną po stronie polskiej 
i Uzulejami po stronie litewskiej. Władze li­
tewskie ociągały się z przyjęciem wysiedlo­
nych. Wysiedleni wykazali wielkie przygnę­
bienie i niechęć do odjazdu. Ciekawe jest, 
że jeden z pośród wybitnych działaczy litew 
skiich oświadczył wobec licznych świadków: 
„Szkoda, że Piłsudski w r. 1920 nie zajął ca­
łej Litwy". Jeden z księży Lfowjnów posia­
dał, jak etwtierdżono przy wydawaniu depo­
zytów, większą ilość gotówki w dolaracji i 
litach litewskich, co wyraźnie wskazuje na 
utrzymywanie kontaktu z Kownem.

PODPISANIE OSTATNICH DOKUMEN­
TÓW POŻYCZKOWYCH.

Warszawa, 15-10. (Tel. wl.) W godzinach 
południowych ukazał się komunikat rządo­
wy następującej treści:

W robotę o godz. 11 w gabinecie lninstia 
skarbu zostaia podpisaną o<tatn/.ęi serja. do­
kumentów lożyezkowych. Termin ukazania 
się emisji obligacyj pożyczkowych zo-tal 
ustalony -na dzień 18 października nb. Rząd 
zwróci sie w swoim czasie do Rady Banku 
Polsk ego w sprawie udzjelenia jednego miej 
sca w Radzie Banku przedstawicielowi St 
Zjednoczonych, p. Devey‘owi.

KOSZTOWNA POŻYCZKA.
Warszawa, 15.10 (Teł. wł.) Obserwator a- 

merykaifeki przy Bainku Polskim p. Chamice 
Devcy otrzymywać ma uposażeń:e w wyso­
kości od 1 i pól — 2000 dolarów- miesięcznie. 
Wraz z p. Devey przy jednie jego (personel 
biuro wy. Wydatki personalne na biuro wy­
nosić będą 28.000 dolarów mierzdęczzie. Opła­
ty te pobierane będą .ze eikarbu polskiego.

BESTAURACJA 1 CUKIERNIA WARSZAWSKA
zawiadamia, że od dziś rozpocznie s.ve wystęoy

Eustachy Odrobiński 
pięrwszurzedny bmnurysta 1 autur zaan? w całej Polsce. 

Pop®’,{ Miro-Maltani
Kuchnia bez konkurencji Ceny przystępne

Trunki tylko pierwszorzędne. Polecamy codzień świeży wypięte ciast.

DO WYBORÓW GDAŃSKICH 
PRZYSTĘPUJĄ POLACY SOLIDARNIE.

Gdańsk, 15-10. — Tegorocznie wybory do 
sejmu gdańskiego odbywają się pod znakiem 
zupełnego rozbić a ^pokczeństwa. niemiec- 
klego wolnego miasta. Przy wyborach do sej 
mu gdańsk ego w roku 1923 przystąpiło do 
wyborów 13 stronnictw ciem'©chich, w roku 
bieżącym zaś dotąd występuje z wła-snemi li­
stami już 17 stronnictw nemieckich.

W przecówaęńsitwie do ludności niemiec­
kiej, społeczeństwo polskie wokego miasta 
przystępuje do wyborów solldamiie., z jedną 
listą poselską.

Zapisujcie sic do PMS.
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PRZtGLĄD PRASY 
Przjciysa sympatii tlla króla.

M anarchizm podobno zyskuje sobie coraz 
ii owych zwolenników, a szczególriej abstra­
kcyjny król posiada wielu wyznawców na 
■tfsi. Monarchiistom w ich akcji pomaga rie 
tyle uświadomienie polityczne ludności, któ 
.re raczej nieuświadomieciem możnaby na­
zwać, a wielce pomocnym jest nasrtój psy­
chiczny, o czem peszę Grzymała Siedlecki <w 
„Kur jer ze Warszawę kim

Z tym obecnym raszym monarchlzmem 
\ jest coś podobnego do religijności earmac- 

, ko-szlacheckiej. Nie ujmując nic uczuciem 
wiary moich współziomków, nie można nie 
cau ważyć, że i&krta Boga ma dla rich coś 
z Wszchmogącego WyręczycieJa. Wyręczy 
cielą w sprawach życiowych: moralnych 
i matcrjalnych. Skoro jest Opatrzność, to 
ja już nie potrzebuję pracować, zapobie­
gać, przewidywać, przeorywać się nieustan 
nym trudem duchowym. Pomodlę się i 
Bóg to -wszystko za mróe załatwi — wszak­
że jest wszechmogącym. Cóżby mu więc 
to szkodziło? Ale gdy, pomimo najpoboż­
niej wymodlonego: „chleba naszego po­
wszedniego daj nam dziś, Panic!“ — z in­
teresami finansowemi idzie nietęgo, lub 
gdy inre nieszczęście spotka nas, niejeden 
z Polaków -w jakimś odcieniu wiary staje 
się ateuszem.

Podejrzewam, że król dla umyslowośei 
polskiej zaprezentuje do pewnego stopnia 
ten element ,,opatrzrościowy“ w zakresie 
zj-a^wk poliityczno-żyeiowych. Król weź­
mie na s-iebie wszystkie nasze troski, zade­
cyduje, weźmie ra siebie odpowiedzialność. 
Kobiecość psychiki polskiej nie znosi cię­
żaru odpowiedzialności. Lubi mieć męża, 
na którymby można poszukiwać win. Niech 
od tego będzie król. Tak, jak -w koloujach, 
rządzonych przez gubernatorów. Nienawi­
dził się ich -patrjotyoznie, ale równocześnie, 
w podziemiach świadomości jest coś z le­
niwej ulgi, że głową muru nie przebijesz. 
Własna państwowość to już własny trud. 
Własny nieustanny wysiłek o utrzymanie 
swoich programów, przekonań, przeświad­
czeń. Twardzizna oporu. Niech to za nas 
izrobi król. Ale nich się królowi nie powo­
dzie być wszechmogącym! Stanie się istotą 
znienawidzoną. W ustroju monarc-łiistycz- 
nym dopiero zakwitnie idea republikań­
ska.

Pożyczka i 13-stka.
„Krakowski Kurje-r Ilustrowany" zamieścił 

rade<r ciekawy artykuł informacyjny, którego 
tytuł „13-ka—Ameryka—marsz. Piłsudski — 
i pożyczka" sam mówi za s-iebie. Artykuł ten 
przytaczamy w całości:

Pożyczka została już ostatecznie podpi­
saną. Stało się to dnia 13-go w godzinach 
wieczornych. Nie obeszło się przy tern bez, 
małego nieporozumienia między Rządem a 
prasą.

Rząd nie wydał mianowicie komunika­
tu, czy na wieczoru cm zebraniu -przedsta­
wicieli konsorcjum i przedstawicieli Mini- 
s bestwią skarbu dopełniono końoówych for­
malności, t. j. czy podpisaro sam kontrakt 
pożyczkowy. Zadowolono się tylko stwier­
dzeniem, że w dniu 13 b. m. podpisane zo­
stały dekrety Prezydenta o stabilizacji wa­
luty, o upoważnieriu ministra skarbu do 
zaciągnięcia pożyczki, tudzież o planie sła­
bł izacyjnym.

Prywatne informacje mówiły, że po go- 
dzirie 8 położono podpisy pod kontraktem 
pożyczkowym i że w ten sposób ostatnie 
formalności dobiegły końca. W tej formie 
podpisali też wiadomość w przeważnej czę­
ści nakładu czwartkowego i w tej samej 
formie podała je poranna prasa warszaw­
ska.

Tymczasem późrą nocą z 13 na 14 do­
niesiono nam <z b. poważnego źródła,że z 
powodu „pewnych szczegółów technicz­
nych" minister skarbu i delegaci anwry. 
kańscy odłożyli na kilkanaście godzin ped 
pisanie ostdecznego aktu i udali się na o- 
ficjalny bankiet do hatelu Europejskiego, 
wyznaczony na godzinę 9.30. Tak też 
brzmiała ostateczna redakcja wiadomości...

W piątek 11 b. m. od rana przedstawi­
ciele dz-ienrików starali się w Ministerstwie 
skarbu uzyskać wyjaśnienie, która z tych 
■wensyj jest prawdziwa. Do południa nie 
można było uzyskać żadnej odpowiedzi. 
Wkońcu o godzinę 12.15 oświadczono u- 
rzędowo, że podpisy pod kontraktem po­
życzkowym zostały położone już w czwar­
tek 13 b. m., przed udaniem się na ban­
kiet.

Wszechwładna plotka tlomaczy całe 
weporozumierie w sposób dość zabawny. 

Oto podobno Amerykanie prosili, by odło­
żyć termin podpisania do piątku, bo nie 
chcą umowy podpisywać w czwartek 13. 
To też stało się. O wypadku miano zacho­
wać tajemracę, a podpisanie w dniu 14 
miało odbyć się cichcem. Wobec ogłoszenia 
przez prasę dwuch sprzecznych wersyj, sy­
tuacja stała się kłopotliwa. Jak tu powie­
dzieć np. o godzinie 11 rano, że umowę poi 
pisano wczoraj wieczór, gdy podpisów jesz 
czo wogóle rie położono pod umowę. O go 
dżinie 12 przybyli Amerykanie, podpisali 
umowę. Wtedy zakomunikowano... że stało 
się to już 13 wieczorem.
Wtejemniczeni twierdzą, że plotkarze mielił 
tym razem — rację.

Równocześrie obiega Warszawę druga 
plotka. Otóż w:adomo, że marez. Piłsudski 
uważa „tozynastikę" za cyfrę, która przy­
nosi mu szczęście. Dlatego też fama twier­
dzi, iż rokowania można było skończyć o

Sekretarjat Watykanu
SPRECYZOWAŁ WARUNKI, NA JAKICH MOŻE BYC ROZWIĄZANA KWESTJA 

RZYMSKA
Rzym, 15-10. (Tel. wł.) Duże wrażenie wy­

wołały dwa artykuły zamieszczone na ła­
mach „Observer Romano“, zbliżonego do Wa 
tykaniu, omawiające sprawę rzymską. Po 
raz pierwszy watykański sekretarjat wyraź­
nie sprezyzował warunki, w jaki sposób spra 
wa rzymska mogłaby być załatwiona. Odpo­
wiadając na artykuł jednego z senatorów 
włoskich, który omawiał tę kwestję, sekreta

Litwa może stracić niezależność
jeżeli będzie nadal prowokowała Polskę.

PRASA FRANCUSKA O ZWRÓCENIU
•Paryż, 15-10. (PA.) Wiadomość o zwróce­

niu się Litwy do Lgi Narodów, wywołała 
szereg komentarzy w prosie farncuskiej. Na 
łamach ,,L‘Oeuvre‘‘ Henry Bardo, przyzna­
jąc, że Litwa nie miała innego sposobu wy­
jaśnienia sprawy, postawionej obecnie na o- 
strzu miecza, wobec karygodnego swego za­
chowania względem Polski, z którą nie mo­
że traktować bezpośrednio — wyraża wątpli 
wość co do skuteczności zwrócenia się jej do 
Ligi, której sprawa*  wileńska jest, niestety, 
aż nadto znana. Jest faktem niezaprzeczo­
nym, iż Wilno jest de jurę T de facto pol­
akiem; konferencja ambasadorów i Liga Na­
rodów przyznały słuszność wcielenia jego do 
Polski.

„Le Jounral" oświadcza, iż Polska zajęła 
Wilno dla tej prostej przyczyny,, iż miasto 
to jest rdzennie polskiem. Wszyscy to wie­
dzą, z wyjątkiem L twy, która źle się wybra­
ła z zażaleniem do Ligi Narodów, dając jej 
okazję do podkreślenia całej niewłaściwości 
postępowania Litwy, zwla-s-zcza wobec peł­
nego taktu i umiarkowania zachowania się 
Polski. Liga będaie mała teź sposobność do 
przypo-m-nlemia Litwie, że to właśnie ona 
gwałci zasady paktu L'gi, uważając siebie 
za pozostającą w stanę wojny z sąsiadem 
pokojowo nastrojonym. W sprawie Kłajpe­

Zawlmsi! poh pMippo s PraOzo.
ZENA-BEG PADŁ Z RĘKI STUDENTA - RODAKA.

Praga, 15-10. — Wczoraj o godz. 10 wiecz. 
dokonano tu zamachu na posła albańskiego 
Zena Eeg w jednej z kawiarni w centrum 
miasta.

Zamachu dokonał student albański, bawią 
cy od trzech dni w Pradze. Udał s;ę on za po 
slem do kawiarni i dał do niego dwa strzały 
rewolwerowe.

Poseł padł ciężko ranny, poczem zabrano 
go niezwłocznie do szpitala, gdzie w ciągu 
pół godziny zakończył życie.

Sprawca zamachu, 18-letni Algiwiath Be- 
bi, oddał się dobrowolnie w ręce policji, o- 
świadcząjąc, iż przez dokonanie zamachu 
chciał uniemożliwić zdradę posła albańskie­
go na rzecz Jugosiawji.

Krwawy napad bandycki.
’ OFIARĄ OPRYSZKÓW PADŁ ŚMIERTELNIE TRAFIONY KULĄ KSIĄDZ JANKOW­

SKI.
Warszawa, 15-10. (Tel. wł.) Pod walą Pu­

szcza Marjańiska, w po w. Skierniewickim, 
do przejeżdżających bryczką ke. prób. Jan­
kowskiego, żony organisty Cecylji Kohv- 
ko-wekiej ; woźnicy, ukryci za drzewami na­
pastnicy oddali szereg strzałów rewolwero­
wych. Strzały były wszystkie celne. Jedna 
kula trafiła ks. Jankowskiego w kręgosłup, 
żona organisty i woźnica zostali lżej ranni. 

dzień wcześniej i dekrety wydać jeszcze 
12-go. Marsz. Piłsudski przeciągnął je je­
dnak o kilka godzin, tak, że dekrety Rzą­
du polskiego o pożyczce ukazały się do­
piero — w dniu 13-go października.

Na podstawie wielkiego zaufania do 13-śtkl 
możnaby obliczać, kiedy będzie Sejm rozwią 
zany. choć nie można mieć co do tego żadrej 
pewności, bo w różny sposób można osiąg­
nąć „Łrzyrastkę". Bo podobno 31 to też 
„trzynastka" odwrócona, 21 .X również 
(2 4-1-f- 10) = 13 i t. d.

Pisząc o tej kahafetyce politycznej krakow 
eki „Glos Narodu" ironicznie zauważył:

Należy więc spodziewać się, żc zatowltrą 
tak szanowne nauki, jak kabalistyka i a- 
etrologja. Zamiast szukać terminów na pod 
stawie Konstytucji, posłowie będą sobie 
stawiać kabałę, spoglądać w gwiazdy i roz­
czytywać się w*  sonrikach egipskich.

rjat watykański stwierdza, że niema mowy 
o jaluemkolwlek pośrednictwie obcem i za 
punkt najważniejszy uważa niepodległość 
terytorjalną, choćby najmniejszą, dla głowy 
kościoła rzymskiego.

Wolność zupełna głowy kościoła zamani­
festowana wyraźnie wobec całego świata, 
jest koniecznym warunkiem rozwiązania 
kwestji rzymskiej.

SIĘ LITWY DO LIGI NARODÓW.
dy Litwa postępuje również wbrew prawu 
ludów, zamykając dila handtu .polskiego uj­
ście Niemna.

„Petit Pareiien" oświadcza, iż zażalenie, 
zgłoszone przez Litwę do Ligi Narodów, wy­
wołuje u wszystkich głębokie zdziwienie, 
gdyż zamkućęcie niektórych szkół litewskich 
w Polsce jest tylko słabą odpowiedzią na 
gwałty litewskie przeciwko szkolnictwu pol­
skiemu.

Na łamach ,A.ction Francaise" Jacąues 
Banville nazywa Litwę dokuczliwym koma­
rem, drażniącym wzystkich swomi ukąsze­
niami. Autor ©twierdza, że Litwa etanowi 
wogóle dziwny produkt n ezrozumialych po­
pędów i aspiracyj. Obecny jej wńellkorządaa 
Wałdeanaras za długo przebywał w Berlinie, 
gdzie brał udział w uroczystościach na cześć 
Hndenbuiga. Moó a śmiało oświadczyć, że 
Litwa chce koniecznie być stałem źródłem 
niepokojów w tej części Europy; ciągiem: 
swemi ukąszeniam. komar litewski może na­
reszcie wyprowadzić z cierpliwości Polskę. 
Jeżeli Litwa będzie nadal prowokowała swą 
sąsiadkę, której niepodległość jest gwarancją 
jej własnej niepodległości, to w końcu może 
się zdarzyć, iż utraci ona dotychczasową swą 
niezależność.

Praga, 15-10. (PAT.) Zabójstwo ministra, 
pełnomocnego Albinji Zena Bega wywołało 
w Pradze głębokie oburzenie, które zi alazło 
wymowne echo w prasie. Napastnik w ciągu 
trzech dni czatował w kawiarni „Pessage“ 
na posła, który przyjechał niedawno do Pra­
gi i a'e wręczył jeszcze prezydentowi repu­
bliki swych lńetów uwierzytelniających. Na 
pytanie zabójca oświadczył, że przybył do 
Pragi specjalnie w celu zabicia Zena Bega. 
który, zdaniem jego, był śmiertelnym wro­
giem narodu albańskiego i umiłował go za­
przedać Jugoeławji. Morderca Zona Boga, 
Ałgiwiąth Bebi ukończył liceum w Rzymie, 
mówi po francusku, wloeku i albaiisku.

Po oddanfa strzałów bandyci podbiegli do 
bryczki, widząc jednak lekko rannego woź­
nicę i Kołakowską, zbiegli w las.

Policja przypuszcza, że napad przygoto­
wany był na kierownika zakładu poprawcze 
go w Studzieńcu, który w dniu tym miał 
przejeżdżać, wioząe w.ększą <<umę piocdędźy. 
Bandyci, stwierdziwszy omyłkę, zbiegli.

itr. JAKUB PBTtBM^
i -r I
i Sosnowiec, Piłsudskiego 12, »e‘

powrócił.
Choroby wewnętrzne i dziecięce ^931 

chemiczno - bakterjologiczne. D

'r ■' . ’ < ''

Dzień polityczny.
AUDJENCJA U PREZYDENTA'RZf’V,T

Warszawa, 15-10. (Teł. wi.) P. P* 1^, s 
Rzeczypospolitej przyjął dziś na sa‘nJćw-c- 
godł. 12 w południe byłego premjetr^ 
nego dyrektora sziko-ly głównej 
wiejskiego, p. Grabskiego. W trakcie fj|j 
•wy były premjer zaprosił p. prezydc* 1^^ 
inaugurację roku s-zkoiaego w 
stpod ars t wa wiej s kiego.

AUDJENCJE U MIN. KNOLLA-
Warszawa, 15-10. Teł. wł.) 

ministra epraw zagranicznych p. Knoli P^. 
jął w dniu dzisiejszym ambasadora 
skiego p. Laroehe, posła sowieeki^g0 
molowa, posła angielskiego p. Maxa 
i posła St. Zj-eu.ii. Steeteona.

W aSimosci ze stoiitf;
TRAGEDJA OCIEMNIAŁEGO r 

PCA. Około godziny 10 i pół iwńeoz^ ^0- 
pusto?zały już most Kierbedzia stał 
wnią wstrząsającej ©cery. Od strony 
szedł ku Wanszawie młody, ociemniałymi 
pak. Nieliczni przechodnie ustępowali 
drogi, którą torował sobie kijem. W 
momencie przystanął. Nagle porzucił 
rim zdołano się zorjentować, przesod^^- 
lustradę mostu i runął w czarną oteb* 1^/ 
sły. Przerażeni przechodnie zaczęl" 
„ratunku!". Niezwłocznie też z 
komdsarjatu wodnego wyru-zyła 
lódż motorowa z policjantami. Z 
duą szybkością i zręcznością dzielni r () 
ci wydobyli chłopaka, dającego 
be oznaki życia. Po zastoowkriu s« 
go oddychania chłopiec odzyskał 
mność. Okazało się, żc był to 17-iotni c 
sław Dąbrowski, wychowanek szkoły 
ctcmniałych przy ulicy Leszno 142. 
no przy nim świadectwo z bardzo 
stopniami. Przyczyną rozpocztowego 
był brak środków' na keztałcerie s’’^ 
szej uczelni i kalectwo, które łamało 
kie jego plany życiowe.

KU CZCI GEN. SOWIŃSKIEGO. (T 
niedzielę, na szańcach Woli, ra 
dona w pobliżu historycznego 
będzie 6ię .wielka uroczystość. Z 
członków prezydjum Tymcz. Kom. 
cyjLcgo usypaniu na Woli kopca 
gen. Sowińskiego. Warszawa poraź 
od lat 96 będzie mogła złożyć na zn'i 
nych, historycznych, nieznanych 
demu pokoleniu, szańcach Woli hołd 
wińskiem u i jego podkomendrym. p1 
gram uroczystości złożą się: produkcj® 
©Łry rói>rczentacyjnej 36 pp. (utwory 
Listopadowej) i chóru I-go gimn. 
onaz przemówieu a. Redutę Ordona 
na legerdamej reducie Ordona p. 
jewski, artysta teatru Narodowego. 
stość zakończy się złożeniem wieńcó*  
Krzyża Sowińskiego i defiladą ucZ. 
cych oddziałów przed 
a pp. prezydentem miasta irrż. 
kom. Rządu Jaroszewiczem, konion 
miasta gen. Rożenem na czele.

KOMUNISTA ZABIŁ WYWIA^y 
POLICJI. 1’rzodosmik slutby «edeiob^«f 
ni Jan Ktlhr, kilka dni temu poszedł 
na piwo do znanej z częstych 
uracji przy ulicy Podwale. W po*  . 
bufetem Kiih ujrzał podejrzano (5^
złożorc z dwucli mężczyzn i 
wywiadowca po wypiciu piwa C ko 
restauracji, zastał napadnięty przez 
żczyzn. Jeden z napastników t',
Ktlhna za klapy palta, począł go 1 ztIfJ 
wą o śc arę. Następnie oszołomione^ 
nie wywiadowcę powalił na ziemię > 
poczem obaj napastnicy ibiegii. 
gotowia stwierdził u Ktthna pęknięć6 
i wstrząsu mózgu. Poszwonikowatflśf pf*  
nie b. ciężkim przewieziono do p
mienienia Pańskcgo, gdzie m mo
biegów lekarzy nie zdołano go i
Ktihn żye:e zakończył. Zabójcą
okazał słę znany bojowiec komo®^
22-letn<l Kazimierz Kowaiezyk, któr^e
dzoEo w areszcie.



3.ZAX2HoDńi“. —* rfkwfcfena. ilnfa, 16 paWz^emika 1927 notko.Oświata pozaszkolna
w nowym projekcie ustawy o ustroju szkoln ctwa.

pracy oświatowej naisze organizacje oświato 
•we. Wprawdzie ustawa rie zabrania zakłada 
nia ins-tyt-ucyj oświaty pozaszkolnej organi­
zacjom i osobom {prywatnym, gdyż prawo to 
wynika z Konstytucji., ale też nie zajmuje 
się tą. kwestją zupełnie, w przeciwieństwie 
do szkolnictwa prywatnego, którego rolę do 
'ii.iosłą wyraźnie podkreśla, dając mu rawet 
duże przywileje (swobodę «w układaniu pro­
gramu i organizacji i nadawanie .praw mimo 
oditóesriiych od szkół rządowych cech).

Takie stanowisko autorów*  projektu jest 
znamienne, a ponieważ p. minister w .przed­
nio wio wyraźrio zaznaczył, że ..•projekt odipo 
wiada zasadniczo moim pogląiiorlan“, uwa­
żać muwimy, że i nząd obecny to stanowieko 
podziela.

cy i i oh zadanie streszczać się winno równ’eż 
w popieranito matenjalnem orga: i racyj tpo- 
łeozo - oświatowych.

Obawiamy się dalej, że w razie objęcia 
prac oświatowych pozaszkolnych przez orga 
ny samorządów terytorialnych ucierpieć mo­
że ideologja oświaty pozaszkolnej w Polsce. 
Nie za pomni jmy, że, jak wykazały ostatnio 
wyboty samorządowe, na .wielu terenach Rze 
ozypo-polite; kierownic Owo samorządów zna 
leźć się może w rę*kac>h. nóe da jących żadnych 
gwararcyj co do ich lojalnego stosunku do 
Rzeczypospolitej, a .zatem praca oświatowa 
takich samorządów zamiast korzyści przy­
nieść może szkody naszemu państwu.

Podnosząc te zastrzeżenia, które budzi w 
nas treść ąrt. 15 i uzasadnienia. dołączonego 
do projektu ustawy, pragniemy, by wzięte 
one zostały pod uwagę przez, czynriki mia­
rodajne, {przy opracowywaniu ustaw o ośw.a 
cie pozaszkolnej. zapowiedzią rych w artyku 
le 15-ym projektu ustawy.

O dobrej woli projektodawców nie wątpi­
my. pra-gn:omy jednak, by swie pomysły teo­
retyczne zestawiali z reaką rzeczywistością
i sytuacją wewnętrzną Rzeczypospółitej.

Jan Kornecki.

iHuniuut

SIĘ NA TRZY CZĘŚCI

■Łrnm socjahstyczne głosi również koniecz­
ność prowadzenia polityki wybitnie demokra­
tycznej i odrzuca teorję o dyktaturze prole- 
tarjatu, — jak to czynią ziwolennicy skrzydła 
prawegp,—ale równocześnie protestu;© przer
c?wkoprtvagOA<anej przez d-ra Ren<nera wsipól 
prący zę stronnictwami miestoijańiskiomi. 
Centrum* zaznacza jednak, że o ile socjalistom 
■uda się rozbić obecny blok mieszczański, 
współpraca z poszczególnejni partjami rieso- 
cjalistyczinemi byłaby’ ewentualnie m o Liwa.

Nie trudno przewidzieć, iż wobec podobne­
go star u rzeczy obrady pażd^emiikowegocjaz 
du ogólna; -aństwowego socjalfetów au;trjac- 
(kieh będą bardzo ożywione, przyccem przed- 
nr.otem najgwałtowniejszych potyczek słow- 
aiyćh będzie kwestja udziału soCjelstów au- 
strjackiph w rządzie. JaikJ pogląd na zjeź­
dzić zwycięży, dzisiaj jeszcze powiedzieć rie | 
można. Jest jednak rzeczą charaktery.'tycz- ■ 
ną, że cala niema.] prasa socjalistyczna opa­
nowana jest przez lewicę i centrum, tak że 
prawica jest dzisiaj w Austrji bez własnego 
organu prasowego. ' Okoliczność tą może o- 
czy wiście wywrzeć dość poważny -wpływ na 
iwyidik kongresu. W kołach <pol:< ycznych 
Austrji otwarcie ogóńopaństwowego z az im 
socjaldemokracji austriackiej oezeki iran© 
jest, z w.ieókiem xa>interesowa.ni m, co jest 
zresztą zupełnie (zrozumiałe, albowiem od ny- 
nikóir zjstohi tego zależeć będzie w wielkiej 
mierze dalszy rozwój polityki austrjaCkiej.

C. K

Wynika z tego, że w dziedzinie oświaty po 
zaszkolnej powracamy do tych tendencyj 
sfer rządowych, które istniały już u nas od 
początku naszej niepodległości do roku 1924, 
a które zostały określone terminem etaty­
zmu.

Życie wykazało, że tendencje te okazały 
się nierealne. Nierealność idh potęguje się 
tembardlziej w zestawieniu tych zadań roz­
szerzonych, jakie państwu zakreśla obecny 
iprojjdkt ustawy o ustroju szkolnictwa.

■Państwo według Konstytucji ma zapewnić 
każdemu dziecku nauczanie w szkole jpo- 
•wisoechnej, a projekt dąży słusznie, by sto­
pień organizacyjny szkół powszechrych był 
możliwie najwyższy. A więc w najbliższych 
łatach 5 miljonów dzieci znaleźć się winno w 
szlrołach powszechnych (obecnie jest ich nie­
całe 3 i pół). Pozatem projekt przewiduje 
przymusowe dofeztadcanio młodzieży od 14 
do 18 r. życia; jeśli! d-cdamy do tego utrzy­
mywane ezkół średnich, zawodowych i wyż 
szych, zrozumiemy, że wydatki na tę. oświa 
tę szkolną o wiele przekroczą możli-iwość fi­
nansową państwa na długie lata.

Czyż .wióbee, tego jest możliwe obarczać 
skarb państwa wydatkami na oświatę poza­
szkolną? Nawet naijlcipsze konjunktury i go­
spodarcze krąju w- najbliższych latach nie u- 
suną tych trudności finansowych i dlatego, 
•jeśli chodzi o stos-urck Rządu do zagadnienia 
oświaty poza^zkoónej. pozostać musirny przy 
nasizem dotychczasowem stanowisku. Sta­
nowisko to streszcza eię w*  tern, że główną 
rolę w szerzeniu oświaty pozaszkolrej po­
winno wziąć na siebie społeczeńgt-wo przez 
powołane do tego organasacją spoleczre. zaś 
rolą państwa jest korowanie i harmonizowa 
nie wysiłków społecznych oraz pomoc dla 
rich -w*  formie subwcncyj, kursów i publi- 
kacyj instruikcyjnych. Również samorządy, 
obarczone wieloma tadairami natury gospo­
darczej, rie mogą nałożycie prowadzić tej pna

•
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Mk»*<"stwa  W. R.; 0. P. ukaza . 
dniach broszura p. t. „U- 

usłStTO^U s’lko',n':'ct'™“- zawierająca ' 
F° 'Pfojrto oraz uzasadnienie te-

U w ^I^toowaniu Komisji, powo- 
4P^/’m^traW. R. iO. P 

^^ieąd<*? ni.0’ ^e6zcze w grudniu 1926 r. 
st^a p ówczesny kierownik Miuteter- 
^^ilenL i * 1 pi *̂  P*  wicepremjeT Bartol 

o .0 ^jmu rowego projektu usta- 
^ez b ^kolnietwa, gdyż opracowany 

m‘ll,3tra Grabskiego analogiczny 
2^-°? z Sejmu wycofary. P. Bartcl 

lr* stc?Fnva- a jego następca, obe- 
Hę ; • p* rutki, podjął jego inicja- 

l^'io>4^ W Przedmowie do broszury wy- 
la 'Wstępie zaznacza: ..Komisja 
P0'1^ mo.em kierownictwem i re- 

n*  •-i T,racy podany niżej kemi- 
^•2r |CJCkt Us,a‘vy o ustroju szkoinietwa* ’ 

p. minister Dobnuc-ki, że 
y 0<ł’P0wiiada zasadniczo mo m poglą- 

^Mt • oczy,,v^e wnosić należy, iż 
‘wytazem programu oświatowe- 

P. ^ne?o Rządu.
^vttow* ’'lCr UWQŻa» projekt winien być 

♦ Zważony j przedyskutowany 
wożnr renvfm- a uwag- które sie uka- 

uwagę przed o- 
^yz.ą. czyli przed wniesieniem 
^wodawczych.

ocenę projektu całego orga 
** ^kolrictwcm. zająć się

M. oś • którą się stale zajmu-
'v,at4 pozaszkolną, która to kwestja 
?>wn-eź uwzględnienie w omawia- 

Projekcie.
4 kwestja w dwuch artykulacih

a. ’ 16'yiu’
.1') Projektu ustawy brzmi:

i Z' W w^kn powyżej lat 18 o-az 
^^■iemi yros^m będzie dana możność po- 
(Scct^łter ’ r0Z8Łerrcnia posiadanego wy- 

w la “tb możność zdobycia wykształ- 
• ^ rrri-^-\res’€ Programów nauczania róż- 
i 1 dcl. Za^W s^ół^ na kursach i w szko- 

Oijz'ia*caji!'Cych dla micJizioży i doro- 
^iair- ,3Z ^,zy P°®ocy ianvch instytucyj

? L.° Osw;a'c‘f' poza-.zkolnej określają:
l^'^1 f\ ^ria<' z TeeO zakiesu, oraz 2)

‘ ijani0:z'l iu w zakładaniu i ipo 
■ns+vt taktadadiia i utrzymywa-

" art’v|U1!|yj ’via'y roŁoikanoj’1. 
.'O*./,,.  , . “** 1# pwiwfaauM,:

d w dla C'-v ° urzaAizc>ny sys-tem 6gtam> 
' ^ore zdobyły wykształcenie 

m tv'a luł) Prz>’ potnocy ośw*iaty
^O7'W0’*' ‘ lyni <> obern w tych 

^^łeen!Q 'DWłkach. gdzie zdobycie wy- 
.f>07'1 szkolą jest istotnie możli-

“Prawnienia, jakie zape- 
Uza/nJ ectwa odpow iednich szkół“.

C*yUttnv* n'l * *'en U d° ustawy na str
h?’^raoe z

Waż kres,u oświaty pozaszkolrej sta 
a* 1 *-\ A, dotychczas niedoceniane u- 

k-rC b to n0Sci Pz^ół. Chodzi miano- 
1^ uau'ki' P°za. zakresem obowiązko- 
'V1 Powszechnej i w szko-

j ^a'eyc,‘ istotnie umożliwić je 
‘^erzei'i« 00 "kd2.'r> pogt<£tonśe i 
to,. yci« V,.- ’ '•a'0|ancgo .wykształcenia oraz

Progr^ 
rt“5'(,h rotajów «kćt Da 

Stenia*?  1>rzrz orKanfrowanie mstytu- 
tkC^- kształcen-3 ludz] doro-

inst\'/lU^ ur*’wersytetów powsze- 
cyj pomocy dla samouków o- 

k^^hnyci ?n’ZOwan’e systemu bibłjotek 
Oziębi ołxsłu^uiQcych ogół ludności 

Powita.*-  jMn!U 8y^tem<>wi środków bę- 
iPtawdr?^-1 ws®eikich środowiskach 

kulturalno, do funkcyj 
^da w różny oh środowiskach

^ T^^rorowały jednostki niećyl 
nor,'; ' ’ ’kt<*ray w młodości osiągnę 

<io * 1 Pośród okólnego wykształcenia^ 
tic^^tatów ^C^1’ kfór-zy wcześniej poszli 

Ustawa o ustroju szkol 
oświat H załSa^ organizacji prac z 
ty'c*»  Or IX>za®’'koIlw?j, wskazrujjo jody 

zas- i 'r ^ro.ii szkolnictwa, oraz 
krotka o tę dziedzinę 

źycim do obowiązków or-*̂tat  P«bl-..czrego“.
b<71?*?Zy, uzasadnieniem artykn 

16‘fro odnosić dę mo- 
n na x „objaśnień ogólrych**

X? 6- który Tewa:
‘ przewiduję, że uzyska- 

^ch wypadkach, gdzie’prze

pity te uprawnienia przewidują, nie będzie 
.zależno jedynie od ukońozeria jakiegoś ro­
dzaju szkoły, która -posiada monopol na wy­
dawanie tych uprawnień, lecz będzie możli­
we i .poza szkołą. W tym celu przewidziałe 
jest zorganizowanie o'd'1'owiedniego systemu 
egzaminów. Myślą przewodnią tych postano­
wień jest dążci ic do przezwyciężenia fotmal 
nyeh przywilejów, jakie związane są z pewne 
ml drogami zdobywania wykształcenia i prze 
nict-iierie środka ciężkości na wyniki, na to, 
czy dana jednostka. posiada potrzebne {przy­
gotowanie do pracy niezaJeżrie od tego, ja­
ki end drogami to 'przygotowanie zdobyła. 
Gdyby te same idej-e zastosować w całej dzio 
dżinie uprawnień, już poza terenem ściśle 
szkolrym, doprowadziłoby to do zniesienia 
w widu dziedzinach monopolistycznych przy 
wilejów, związanych z posiadaniem jakiegoś 
dyplomu, do wprowadzenia w znacznym sto 
pn u amerykanizacji stosunków".

Z przytoczonych powyżej] artykułów usta­
wy i iizasadn:er.ia wynika. że:

1 i Rząd opracuje i przedłoży ciałom usta­
wodawczym osobne ustawy o oświacie poza­
szkolnej,

2) instytucje oświaty pozaszkolnej, które 
powstaną, ta zasadzie tych ustaw, przezna- 
ozonę będą dla młodlzćeży -w wieku powyżej 
lat 18 oraz dla ludzi dorosłych,

3) w ustawach tych ustalony będzie udział 
Rządu i samorządu w kosztach zakładania i 
utrzymywania ióstytucyj oświaty pozasżko! 
rej,

4) charakter instytucyj oświaty pozas-zkól 
o-ej, stworzonych na tych zasadach, będizie 
publicany, czyli, że państwo wraz z samoczą 
dem przyjmuje na siebie obowiązek dbania 
nietylko o szkolnictwo, ale i o oświatę poza­
szkolną,

5) samoukom i absolwentom zakładów o- 
światy pozaszkolmej. dana będzie możność 
za jłomocą odpowiedniego systemu egzami­
nów zdobywania uprawnień, jakie zapewnia 
ukończenie odpowiednich szkół państwo­
wych.

To ostatnie słuszne postanowienie zawie­
rali również projekt ustawy o ustroju SAkol- 

j nictwa b. ministra Stan. Grabskiego z roku 
1925.

Po zaznajomieniu czytelników z t-reścią i 
tendencją nowego {projektu ustawy szkolnej 
w dziedzic ie oświaty. pozaszkolnej, pragn:e- 
my pokrótce bodaj wypowiedzieć o nim naszą 
opinję.

Na wstępie zaznaczyć należy, iż projekt 
Ministerstwa, pomija całkowicie rolę orgari- 
zacyy społecznych w tej dziedzinie. Projelkto 
dawcy wyraźnie i niedwwz.na.czrie bagateH- 
®ują sobie historyczną rolę, jaiką odegrały w
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zarysowały się 
umiarkowaniem, 

radykałami.

między jego 
a komiini- 

Będący w

wzajem*  
centrum

R-entner,

I

DOTYCHCZASOWY JEDNOLITY FRONT SOCJALISTÓW ROZPADŁ

Wiedeń, w .paiźdzńenroikn 1927 r.
Austajaekie stronnictwo socjaldemokra­

tyczno .przeżywa już od kilku miesięcy ostry 
kryzys wewnętrzny, będący wynikiem roz­
bieżności poglądów, jakie ]>o wypadkach lip­
cowych 
skrzydłem 
zującemj 
•większości <zwolen;nl<cy kursu umiarkowanego 
przyczyniili się, jak. wiadomo, czyi nie do zli- 
kwidowaciia rewolty wiedeńskie;, wywołując 
tern samem (Wielkie oburzenie w szeregach zra 
dyka-fcowanych lewicowców, którzy życzyli 
sobie, by stronnictwo socjal-demokratyczne 
czyrnie rewoltę popierało.

Intensywność kryzysu (wewnętrznego w 
partji socjaldemokratycznej ulegała z biegiem 
czasu licznym wabarćom, a ostatnio zdawało 
się już. iż antagonizm pomiędzy obu skrzy­
dłami do tego stopnia cos tał załagodzony, że 
m przyszłym ogóLnopaustwowym korgresie 
partji, który odbyć się ma dnia 29 {jaiźdzrórni- 
ka rfo., jedność partji zostanie definitywnie 
przywrócona. Ale wypadki dni ostatnich 
wykazały niesłuszność takiego poglądu. 
Obecnie nio może już ulegać wątpliwości, że 
iw stronnictwie socja-l-demokratycznem doko­
nał się wewnętrzny rozłam na trzy 
nie zwalczające się frakcje: prawicę, 
i lewicę.

Prawica, na czele której stoi dr. 
(wychodzi z założenia, że part ja stać powitna 
bez nstrae&eń da gruncie demokracji i c eażą

(Korespondencja wł. „Kurjera Zachodniego), 

eneągją zwalczać wszelkie hasła o dyktaturze 
proletarjatu. Prawica socjalistyczna idzie 
nawet tak daleko, że gotowa jest zarządzić 
rozwiązanie republikańskiego „Sc-hutzburdu” 
o i-leby i stronnictwa mieszczańskie zdecydo­
wały się ua zlikwidowanie swoch organ.za- 
cyj bojowych. Zasadniczo jest prawica za 
kompromisem z partjami riesocjalistyczu omi 
i za ws-póipracą socjaldemokratów z blokiem 
•mieszczańskim w rządzlie. Przec.ii.vko podob­
nym postulatom występuje z całą stanowczo­
ścią lewica socjalistyczna, domagająca się od 
partji prowadzenia radykalnej polityki lewi­
cowej i popiersi■.ia dążeń do dyktatury prole­
tariatu. 0 rozbrojeniu i rozpuszczariu bojó­
wek socjaTstycznych nie chce lewica słyszeć. 
Przeciwnie domaga się ona, by Schutzbund 
został zreonganizowury w kierunku utworze­
nia zeń nowocześnie; armji proletariackiej. 
Przedstawiciele lewicy w austrjackiem stron­
nictwie socjaldomokratycznem występują 
rówrćeż przeciwko propagowanej przez d-ra 
Renera idei (współpracy ze stronnictwami 
miesiczańskienr. twierdząc, że jodynie drogą 
wojry domowej można będzie rozstrzygnąć 
walkę klasową między proletarjatem a bur- 
żuazją.

W cotatr.ich czasach obserwować można <w 
łonie austrjackńoj partji socń.ldemokratycanej 
konsoiidację trzeciego kierunku, kierunku 
centralcgo. Na czole umiarkowanej tej frak­
cji stanął dr. Bauer, uchodzący do niedawna 
z*  przywódcę radykałów tewicowych, Cen-

pięknu

ELIDA
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Serce Kościuszki.
Wielkie i dumne jest serce mocarna. 
Gdy bije w persi wspanialej ze stali, 
To nowe światy ocz-om ludzkim stwarza 
I niegasnące płomienie rozpali.
Na wieżach barwy zwycięstwa zatknięte, 
Dzieje spisano zgłoskami zlot cmi: 
Wracają do nas, jak rełikwje święte, 
Echa Racławic i zamorskiej ziemi.
Gdy krwi ofiarnej rzeki dłoń rozkuły 
I pamięć kajdan niby zły sen znika, 
We wnętrzu złotej, święconej szkatuły 
Wraca do Polski serce Naczelnika.
Serca takiego nie tkną wraże kule, 
Ni zmilknąć każą mu ręce niczyje. 
Idź i posłuchajs bo w złotej szkatule 
Serce Kościuszki wiecznie Polską żyje. 
Żyje miłością, co z śmiercią nie kona 
I w swej potędze czas wieków zamyka. 
Pieśń bohaterów nigdy nieskończona 
I żyw jest płomień serca Naczelnika.
A kiedy naród obniży swe loty
I zejdzie na dno błędów i zgnilizny, 
To mu głos wielki z tej szkatuły złotej 
Powie o świętej miłości Ojczyzny. 
A głos ten bije w czoła z władczą siłą 
I, jak grom, wrota do słońca odmyka, 
Bo to głos serca, które ongi biło 
W' gorącej, mężnej piersi Naczelnika.

K. Ćwrierk.

Z cyklu: Nastroje.
' O ZMROKU.

ja wieioię Ciebie, żeś dał piękto ziemi,
•żeś .poszumami jozkolyeał bory, 
żeś świat ukwiecił alońmi wszecbmooncmi. 
że myśl jest we mnie, jako w:chr ten skory..
— za demoniczne nocy Twej odmęty, 
;a wielbię Ciebie, -w cudach Niepojęty!.. 
Osrułeś, Panie, w siwą przędzę lasy,
w zadumę senną omotałeś w:e.rzehy...
— za piękno ziemi, za świat, pełen krasy, 
za rozwieszono nad polami zmierzchy, 
za tęskność moją, za mój lot ogromry, 
ja wielbię Ciebie, w mocy Przeogromny!.. 
Dlaczego. Panie, dałeś noc i zmroki,
i czemu gasisz o zachodzie słońce?..., 
dlaczego rzucasz w bezmiar ciomnooki 
tęsknoty skrzydła?..., czemu cienie gońce 
wysyłasz w światy, aby budzić mary?, 
czemu coc, Panie, dałeś i zmrok szary!.. 
Ja wiellbię Ciebie za te zmierzchy siwe, 
za tę przeświętą w przedwieczorzu ciszę, 
za, ciemniejącą w dali, lasu grzywę, 
■za szept upojny, który w zmroku słyszę..., 
za duszę moją, za mych marzeń plony, 
ja wielbię Ciebie,' w mocy Nieskończony!.. 
Za lilji kielich taki bialo-śnietŁny^ 
za jej przepiękny symbol rierkalania, 
za ów tęsknoty mojej kraj bhibrzeżny, 
za moc marzenia i za moc kochanka, 
ja wielbię Ciebie — Ogrom nad ogromy, .

. i chwalę, nawet, kiedy biją gromy!..... — 1
Lila Matusewiozowa.

Z WĘDRÓWEK PO POWIECIE.

W Bobrownikach dziś i dawniej.
SPODNIE JELONKOWE. — DOM LUDOWY. — SPRAWA BUDOWY KOŚCIOŁA. — 

SZKOŁA. — JAK BYWAŁO PRZED WOJNĄ.

Na uiboozu, t-uż na.d grandą śląską, leży 
w powiecie Będzrińakitm wieś Bobrow-cjki. 

Dla urriiwcrsytetu regjonaCinego jest tu nie­
słychanie 'jn-teresująco polo do badań i nie 
zawadziłoby, by ktoś zajął się przeczłoścćą 
(tej wsi o charakterze typowej wsi śląskiej. 
Zarówmo obyczaje, jak i ubiór m ejseowej 
ludności niczem się nie różni od ubioru i 
obyczajów na sąsicdoldh wsiach śląskich. 
Na.jjaskrows-zym togo przykładem są spodnie 
ze skóry jeleniej, W’ potocznej mowie nazywa 
no popnostiu „skóryi; w których co powa­
żniejsi i statec-z-uejsl, a szanujący tradycję 
bobrownćczane parodiują w niedzielę 1 św»ię 
ta. Przed wojną zaopatrywano się »w „skó­
ry “ na niemieckim wówczas Śląsku, płacąc 
®a -parę spodni 40 marek, bo w byłym żabo 
<rzc -rosyjskim tak zwanych spodni' jelonko­
wych nógdze nie fabrykowano. Dziś dla Bo 
b równik nastały czasy cięższe i piękny 
strój ludowy śląski jest już, że tak powiem, 
na wymarciu.

Istotnie, czasy cężkiie. Bezrobocie da.je eiię 
we znaki mieszkańcom Bobrownik, a gdy 
niema pracy w kopalniach, to ziemia bobro- 
w-ićcka w małym tylko stopniu zaspokoi po 
trzeby około czterech tysięcy dusz, żyją- 
cych w Bobrownikach, jako żc najbogatszy 
gospodarz posćadn zaledwie 12 morgów zie 
mi. Ciasno więc bobrowi! i czanom we wsi ro 
dziwnej, bodącej zaledwie w mniejszej czę­
ści osćedU-cm rokiczcm. w ęlwzość bowiem 
mieszkańców, to robotnicy, zatrudnieni w o- 
koilioanych kopalniach.

W tej chwili aktualną w Bobrownikach 
jest sprawa budowy domu ludowego. Dla te 
go celu zawiązało się specjaiine Towarzy­
stwo z miejscowym właścicielem apteki p. 
Załuskim na czele. Towarzystwo to ma ży­
we poparcie gminy, która ofiarowała plac 
pod budowę domu ludowego. Ważnym powo 
dem przystąpienia do tej budowy 1 poparcia 
tej inicjatywy przez gininę, a ©zceególine 
przez jej ikienown-jka, wójta p. Raibs-ztyna 
jest brak sali «a urządzanie zebrań gmin­
nych, organizowane zabaw ludowych itp. 
Jeżeli dom ludowy wypełni należycie swe 
zadanie, to niewątpliwie odciągu© bobno- 
wciczan od kieliszka, w potajemnych szyn­
ko wnia cli, a młodizeż bobnownioka przesta­
nie wydawać ciężko zapracowany grosz w 
pobliskim Kamieniu na Śląsku korzystając 
z zabaw o. wątpliwej wartości moraiinej.

Równe aktual-ią jesit w Bobrownikach 
sprawa budowy nowego kościoła. Miejsce 
pod budowę kościoła jest jiuż wyznaczone, 
nawęt nową plebanję już wybudowano, te­
raz czas już -na ro-z-poczęcie budowy kościo­
ła. Skromny, drewniany i ki&kaset lat Hczą 
cy kościółek bobrowińcki nie odpowiada po 
trzebom i ambicjom bobrowniczao. Oddtaiwna 
myślą oni o nowej świątyni, lecz tak jakoś 
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z tą oprawą idzie jak z kam:cnu.
Niielepiej przedstawia się przyszłość budo 

wy szkoły. Duża ta wieś, stolica gmny bo- 
brownickiej nie posiada odpowiedniego gma 
chu szkolnego, szkoła więc z koneczności 
mieści się w kilku oddalonych od siebie 
budynkach, co nie odpowiada wymaganiom 
współczesnej podagogji i z natury rzeczy 
musi $ię ujemnie odbić na poziomie nauko­
wym w szkcCe. Pod budowę nowej szkoły w 
Bobrownikach oddawna jurż wyznaczone jest 
miejsc© po daizirej korczmde. Dawne karczma 
rótfki w wielu innych wsiach oddane zostały 
gminom w tym celu, by na ruinach karczem 
powstawały szkoły, co miało symbolizować 
zmianę stosunków obyczajowych w Polsce. 
Symbol symbolem, a ludzie po staremu pi ją 
wódkę może nawet bardziej jeszcze, -róż 
przed laty, n'e przeszkadza to jednak, że od 
dawanie t. zw. karczmarówek pod budowę 
szkół było pomysłem chwalebnym. Jedynie 
tylko Bobrowniki na -takie ostateczne przeka 
Kanie gmiinie ltarczmarówki na raz'e docze­
kać się nie mogą i w środku wsi stoją ruiny, 
psujące obraz tej schludnej ws. z chałupami 
■r.a 'biało pomalowaniem!.

Obecnie, jak jurż wyżej pow:© działem. bie­
da zajrzała pod dach niejednego domku w 
Bobrowniikach. Daiwn-iej bywało inaczej. Bo 
browniki, położone tuż -r.ad dawną granicą 
niemiecką, miały przed wojną swój złoty 
wiek. Część m esakańców trudniła się prze­
mytnictwem. popularniej zwanym „Szwar­
cem", większość zaś bubrow-uczan pracowa 
ła na pobliskich kopalniach śląskich, przyno 
sząc w każdy ,,gel'tag“ sporo marek u cmiec 
kich.

—A bo to. panoczku, tak bywało — powia 
da mi jeden z bobrownCczan ze starszego po 
'koiIcLĆa. wygolony na spoi-ób śląski — Miał 
chłop dwueh, a^bo i trzech *ynków>,  a jesz- 
eze do tego ze dwie córk, to hajda wszyst­
ko to pognał do Szeirleja na kopalnię. Szły 
na te robole i chłopaki, co mu ledwie 12 Jat 
się skończyło. Przerobił se taki chłopak na 
mentryce, że ma lat 16 i dalejże do Szarleja. 
A w Szarfejni eztajgeir popatrzył s ę raz na 
mon.taykę, raz na chtopca i powiada:

— O, pierona! U wos w Polsce to sie ta lu­
dzie prędko starzeją! —

Ailc chłopaka do roboty przyjął. A jak 
przysiedli pietnasfy, marek polne kieszenie 
przynieśli do domu, to piwo w Bobrowni­
kach ludzie antałkami — a „szwa>rcówkę“ 
sdkliankami pijali, a ,,wusizte.m“ zagryzali. 
Na podiziime-k jechał chłop do Siew era -ra 
jarmark, kupił dziesięć boranów, zaażnął i 
zamarynował r.a zimę, a płuca baranie za­
niósł na Śiątsk na sprzedaż. A Ślązacy sę 
dziewowaŁi:

— O, jezderku, jezdierku — mówE — a 
skąd to u woe w Polsce t-efe pacek. -

— A bobrowoiczanin na to:
— Bo u nos, pierona, to borany 

pucka mają? — Myśli pan. że no tiw"k'r%. 
Gdzie tam. Myśleli że naprawdę bar^n? 
akie mają po trzy płuca.

Tak to tak dawniej w Bobrowniki 
wiało.

&

Program radjowy
na niedzielę 16 bm.

Warszawa 1111 m. Godz. 12.15 
sja ko eertu popularnego z Fiiliarmosj- y. 
szawskieij, poświęconego twórezoóc 
vcna. Godz, 15.15 transmisja z 
■warszawskiej popularnego koncertu 
nicz ego, wykonawcy orkiestra Filto'’11,^. 
■warszawskiej pod dyr Józefa Oz:«r.i’W|, 
go oraz Adeiśna Czap ka (śpiew) : K»Ł, 
kamJtski (wioton.). Godz. 17.20 roaua'y(l 
wypowie p. Ludwik Lawński. Godz- ł1' 
audycja literacka. Godz. 18.45 odczj*  
..Dzieje zamku królewskiego na 
!!I — wygi. prof. Henryk Mościoki. 
19.10 odczyt pt. j.Kra.jobraz poioki“ 
Józef Kołodziejczyk. Godz. 19.35 
„Kopenhaga-' wygi. p. Ferdynand <^,0 
Godz. 20.30 koncert w oezorny. Godz- — 
transmisja muzyk: tanecznej.

Kraków, 422 m. — Godz. 19.00 
poezji i prozy wseliodu. Zaga-J p. Se*®  
tali: ,.1’oezja i proza turecka, tatawsko-*̂  
sita i arabska1' z reeytacjam. Godz. ' 
koncert z wkta jką toa-train.i. Godz. “'j, 
tra-nsnisja muzyki tanecznej z restauraiS1 ’’ 
vi!ton“.

Poznań 2e0.4 m. — Godz. 18.S0 a|U'iV,'- 
dha dziee. Godz. 19.10 odczyt z cyfclo ;f'a. 
wetki współczesnych pisarzy polek^1’’ 
„Ferdynand Goetel11 wygi. dir. St. Ko*  pt. 
Ski. Godz. 19.35 feijeton saityryczuJ.^,- 
„Przepisy teatraiae11 wygi. red. 
Koreywo. Godz. 20.30 transmisja 
koecaieztkowskiego z a-ul: U.niwen-ytet11' 
22.30 tra-nc-misja muzyki tanecznej z f''n 
„Baitós Royal".

Stuttgart 379,7 m. — Godz. 11.30 k* 1^ 
J< peranek świąteca y. Godz. 16.43 kpn fijł 
.popularny. Godz. 20.00 bran^im^ja 
z Mailkucstkirchc w Stuttgauoię. Godz*  •* 0 
koibcert popuiiarny: wyjajtfci z poinuiłaroT^ 
perełek i in-s-ce iizacja.

a*Langenberg 468.8 m. — Godz. 20.1J 
cert symfotriczny: muzyfei wepóhc-zeso^gG 
'kiest.ra>6opirain, tor.or : chóry). Od godJ*  i 
muzyka taneczjia,

Berlin 483.9 m. — Godz. 9.C0 na-bocż^S 
poranne (eepnan, ałf, chóry, orkiestra i 
«óe). Godz. 11.30 kwartet Haremami 
tepian. Godz. 16.30 koncert popołud^^ 
ka.pek Sto ner. Godz. 20.30 koncert 
ekiego chóru młodzieży. Godz. 21.00 
orkiestry: muzyka populirana. Godz. I 
muzyka taneca .a kapeli Hoffinanc

ADAM W. TATOMIR.

LITWA.
Jedyny w swoim rodzaju stosuirek sąróediz- 

ki, jaki panuje obecnie pomiędzy Polską a 
Lśtwą, nabiera specjalnego kolorytu, gdy się 
weżme pod uwagę związiki obu narodów w 
perspektywie wieków i dzisiejszą naturafcą 
zależność gospodarczą Litwy Kowieńskiej'od 
Polski. Pierwszy wzgiląd pozwala stwierdzić, 
że nienawistna, antypolska polityka - Lttiwa- 
nów jest tworem eztuczirym, rozdmuchanym 
przez czynniki PoIbco i Litwie wrogie nrie od 
dziś, nie od wczoraj, lecz od stuleci; drugi 
wzgląd prowadzi do objektywnego zestawie­
nia danych ekonomicznych i opartego na nich 
•wniosku, że sztuczne odgrodzone się Liitay 
o;l Poleki pod względem gospodarczym pro­
wadzi państwo litewskie do samobójstwa i to 
nietylko gospodarczego.

Spróbujemy udowodnić te założenia^ oparł­
szy się na nafkażciiejszych faktach.

I.
Wrogie w epoce piastowskie; stosunki mię­

dzy Polakami i Litwinami zmieniają się na 
schyłku XIV w. przez Jagiełłowe z Jadwigą ; 
zaślubiny i chrzest Liitwy, w 'braterskie związ- ‘ 
ki. Najpiękniękriiejszyin ich wyrazem staje się , 
wiw. XVI unja lubelska, jedyny tego rodzaju ‘ 
związek w ówczesne; Europie, na zasadzce «’ 

wolni z wotaymi i równi z <rownymi“ oparty. | 
Zygmunt August z krwi litewskiej król pol­
ski, positać w dziejach obu narodów rówinie I 
tragiczna jak iwielka, przekazu;© tę unję w j

testomatcie pokoleniom jako skarb najdroż- I 
szy. Dziś wanto przypomnieć słowa ostatnie- I 
go Jagiellona: „Przeto tym naszym teetamen- * 
tem obiema Państwu: Koronie Polskiej i W. | 
Ks. Litewskiemu da jemy i odkazujemy i zo- ’ 
stawujemy miłość, egodę, jedność, którą 
przódkowtie rasi... Unią zwali..., a którzy z 
tych dwuch rarodów naród tę Unję od nas 
wdzięcznie przyjąwszy, mocno trzymać będą: 
■tym to błogosławieństwo dajęmy, aby ich j 
Pan Bóg... w szerokiem i spóLrem panowa- ■ 
niem... przed inne narody wysławił j wywyż- I 
szył; a który <zasię naród niewdzięczer bę­
dzie, i dróg do rozdwojenia będzie szukał: 
niechaj się boi gniewu bożego, który ma w 
nienaiwćścć... te, które sieją niezgodę pomię­
dzy bracią...11 Ale zgoda, umocniona następ. 
mie przez sejm czteroletni, trwała długie lata 
Oba bratnie narody znosiły razem dolę i nie­
dolę i 'wspólnie uległy podziałowemu gwał­
towi. Póńiej, w okresie walk powstańczych 
Litwa stawała wiernie przy boku Polski. 
Podczas powstania listopadowego (1830-31) 
ruch litewski zaczął się przodowezysłkiem na 
Żmudzi, w Rosienniaeh, Szawlach, Telszach, 
a Wiziął w nim udział i żmudzki chłop, którego 
iwiEukowóe zamieszkują dziś Litwę kowień­
ską. W r. 1861 w okresie żywtolowo rosną­
cego ruchu narodowego, rocznicę unji lebel- 
skiej święcono tłumnie i uroczyście, na o- 
czach moskiewskich -wojsk, w litewskiej dzi­
siaj stolicy — w Kowrie. W parę tygodni 
'później braterski związek Polski i Litwy od­
nowiono »w Horodle, w mieście pamiętnym 
unją z r. 1413. Podczas walk 1863-64 r. po­
wstanie, naogół słabo poparte przm włościan, 

na Żmudzi właśnie muiło charakter czysto lu­
dowy. Nawet niektórzy dowódcy byli chło­
pami, a komenda w oddziałach była litewska.

Dopiero w czasach popowstańczych sto­
sunki poczęły się psuć. Narodowościowy 
ruch litewski zrazu o charakterze kultural­
nym, staje się z musem politycznym. Młoda 
i nieliczna inteligencja litewska, obawiając 
się a^ymliacyjnych wpływów polskich, podej­
muje bezwzględną z polskością fltalkę, co 
naiŁuralde popiera i podsyca rząd rosyjski. 
W walce tej wykonywali litewscy działacze 
stosunki socjalne, występując przeciw mięk­
szej własności ziemskiej, która na Litwie by­
ła wyłącznie w rękach polskich. W przeło­
mowym dla pańs u a a rosyjskiego r. 1905 zjazd 
tych działaczy, czyli t. zw. sejm, uchwalił 
pro-gram autor om ji terytorjalnej Li twinów. 
Według tego programu Litwa miała obejmo­
wać 1) Kowieuiszezyznę i północną Su wołs-z- 
czyznę, 2) szereg powiatów Grodziieńsizczyzny 
i Wileńszozyzny z Wilnem. Były to granice 
raznaczone bardrzo dowolnie. Co do teryto- 
,rjów punktu pierwszego, to rzeczywiście są 
one, prócz miast, zamieszkane przez zwartą 
masę ludności etnograf’:czele litewskiej, lecz 
pozostałe tcrytorja mają tę ludność w zniko­
mej mniejszości. (W województwie Woleń- 
skiem Litwini tworzą 5,6 proc, ogółu ludno­
ści, iw Walnie 2,3 proc.) Jeśli jednak to tery- 
torjum, jaik zaznaczyliśmy, określać© było 
dowolnie pod względem etnograficznym, to 
z drugiej strony miało ono uzasadniacie poli­
tyczne, naturalnie z punktu widzeia litew­
skiego. Chodziło bowiem o to, ażeby, operu­
jąc przeszłością historyczną równie dowolnie 

jak etnograf ją, stworzyć państwo, * 
stanowczą przewagę lioifiną miałby 
litewek:, aio którego stolicą byłoby 
siaiy Giedyminowy gród, nie mający 
e te ografi czncgo charakt er u lit ewskt

Całą ta koncepcja, którą następni© Pr^ 
państwo litewskie nie ma nietylko. j^; 
dzćeliśmy, uzasadnienia eteograficzn®®^!^ 
także historycznego, gdyż państwa H'Je ^^i 
go w tych granicach nigdy przed unjft 
ską ani po niej rie było. A skoro 
odrodzenia państwowego Litwy nie 
być mowy o wskrzeszeniu dawnego 
litewskiego, obejmującego ongiś ro^e^c^ 
szary ruskie, pozostawała jedyra 
możliwość: budowania państwowości 11 
torjum etnograficznem 1). Dzińlac^, ,0^' 
6cy, wyszedłszy atoli w swej koncep°ił ‘ rc:t- 
granicę etnografiezre, stworzyli na 14i. 
swoich postulatów wygodną dla swb 
siychanie dowcipną leorję, z której "Jpr^ 
że ziemria wóleńs|ta zam eszkała jv>?t 
epopuiaryzowaną (.po części także >rU,? 
ludność litewską, duchowo awtiązaną z 
•kowieńs-ką! Gdyby tego rodzaju D'clLret^ 
nńone teorje miały służyć za pod^ta^ 
syj, Łrudnoby, rzecz prosta, dojść w. 
'kach międzynarodowych do jakiegr 
porozumienia. Litewscy ;ednak ,
gruncie tej teorji swoją politykę, 
je; realizacji per faset nefas — i fl. 
dni czy konflikt z Polską. c» ’ j

1) Por. R. Dmowski „Polityka
odbudowanie .państwa", Warszawa 1
478.
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Sytuacja w przemyśle węglowym.
„Praca Polska" żąda podwyżki płac.

DELEGACJA JEJ KONFEROWAŁA W WARSZAWIE Z PRZEDSTAWICIELAMI 
RZĄDU.

W ub. piątek zwróciła się delegacja Związ­
ku zawodowego górników ..Praca Polska-4 
do Ministerstwa pracy i opieki epo-łeczenj i 
Mkis-tenstwa przemysłu i handlu iw Warsza­
wie z następującym memoriałem:

Sprawa regulacji płac w przemyśle wę­
glowym Zagłębia Dąbrowskiego i Kra^ 
koweikiego utknęła na mant-wym punkcie, 
pomimo pozytywnego załatwienie jaj na 
Górnym Śląsku i została przez przemysł 
złączona z kwestją obecnie obowiązują­
cych cer. węgla.

Niewiadomo nam, aby miejscowe orgara 
iwładzy podjęły akcję w kierunku załatwie­
nia jej, pomimo że o pośrednictwo zwró­
ciliśmy się.

Wobec tego, że sprawa powyższa ze 
względu na ciężkie .położenie robotników i 
urzędników górniczych jest nieeierpiącą 
©wiłoki i konieczność przygotowanego jej 
załatwienia już obecnie przez nikogo nie 
jest kwestjo’.:owaną, upraszamy i oczeku­

jemy miarodaijinqgo stanowiska czynników 
rządowych, w których ręce wobec próby 
zlącz&nóa tej sprawy z kwestją cen węgla 
siłą faktów przeszła decyzja.

Za. zarząd główny: H. Wacław, L. Zales­
ki naczelny kierownik i Konstanty Dzier­

żanowski gen. sekretarz.
Dyrekcję Związku zawodowego górników 

„Praca Polska” stanowili prócz podpinanych 
ra memorjaile pp.: Antoni Ła-lewi-cz i Józef 
Żątowski.

W Minie te rutwic pracy i pioki społecznej 
przyjęli tę delegację: główny inspektor pra-- 
cy p. Klott i- dyrektor departamentu pracy

m. Odezwa do robotników.
Związek zawodowy góróków ..Praca- Pol­

ska14 wydał następującą odezwę:
Robotnicy!
Od trzech miesięcy toczą się rokowania o 

podwyżkę plac w górnictwie.
Na Górnym Śląsku sprawa jest uż od po­

łowy września zdecydowaną przez arbitraż 
rządowy na korzyść robotników: przyznano 
tam 8 proc. j>odwyżki.

ki nas przemysłowcy, nie za-przeczając po­
trzeby podwyżki, uzależnili ją od zmiany ce­
ny w-ęgfla.

Robotnicy! Sprawa ceny węgla nie jest 
sprawą, którą robotnicy byliby w mojpośei 
regulować kosztom swoich -zarobków przy 
takiej ich skali, jak u nas obecnie.

Decydujący wpływ na- ustalerie cen wę­
gla przez przemysł jest w rękach miarodaj­
nych czyainikóiw rządowych.

Regulacja płac i sprawa podwyżki u nas 
wobec ciężkiego położenia, rzesz robotni­
czych i urzędniczych i wobec przesądizenia 
jej w innych rewirach ;est sprawą niec-ieri 
piącą a włoki.

Wobec próby -złączenia jej z kwestją ceny 
węgla miarodajną może być tylko opi-nja 
mających wgląd w koszta produkcji czyrni-

Przed konferencją Rady Zjazdu ze
Dowiadujemy się. że Związki robotnicze 

awiróciły się do Rady Zjazdu ponownie o 
zwołanie konfererc/i w sprawie podwyżki 
zarobków roboto i ozych w przemyśle węglo­
wym.

Rada Zjazdu zgodziła się na wznowienie 
rokowań, które — jak wiadomo — zostały 
przerwane w końcu września b. r. i we środę

Otwarcie wystaw.,
Przypominamy, że dziś o godz. 12 -w poł. 

odbędzie się uroczyste otwarcie wystawy o- 
bretzów w Sosnowcu. Wystawa mieści się w 
sali gimnastycznej państwowego seiniłnarjum 
męs.k,ego przy ui. Wawel. Otwarcia wysta­
wy dokona p. starościna Ołplńsfca.

Narodowa Organizacja Kobiet.
Zebrauic Narodowej Onganćzacji Kobiet 

odbędzie się w środę dnia 19 bm. o godz. 7 
i pół wieczorem na plebanji w Sosnowcu. 
Uprasza się o punktualne przybycie.

Na wyższe Kursy nauczycielskie.
Zarząd m. Sosnowca na os-tatoiem sweni 

posiedzeniu zasta.uawiał się mad sprawą u- 
diziełctića subwencji wyższym Ku.nsoni nauczy 
cielwkim w Zagłębiu. Subwencja ta ma być 
wuiiesóońa do budżetu nadzwyczajnego i wy 
nierio prawdiopodóbaic 3.000 zł. Naraa.e o- 
stateczticj decyzji w tej oprawie nic powzię­
to 

rp. Ularowski, którzy oświadczyli, że
1) w sprawie żądań górników nikt się do­

tąd do Rządu nie zgłaszał, wobec czego Rząd 
nie mógł pośredniczyć między Związkami i 
Radą Zjazdu,

2) Ministerstwo pracy nie łączy sprawy 
podwyżki płac ze sprawą cen węgla, czego 
dowodem wyrok Komn&jli arbitrażowej na 
Górnym Śląsku,

3) Ministerstwo gotowe jest podjąć się 
pośrednictwa pomiędzy Radą Zjazdu a Związ­
kami,

4) Ministerstwo pracy wystąpiło do Ban­
ku Polskiego z wnioskiem o powiększenie 
pożyczki dla przemysłu na zaliczki kartofla­
ne.

W Ministerstwie przemysłu i handlu l przy­
jął delegację „Pracy Polskiej44 dyrektor dc. 
partamentu gómiójego p. i'i:ż. Cybulski, któ­
ry oświadczył, że sprawa podwyżek cen wę- 
glą i podwyżki płac może być zdecydowaną 
po ukończeniu pracy Komisji ankietowej, co 
■nastąpi rie wcześniej,, niż w początkach li­
stopada b. r., ra co delegaci oświadczyli, że 
jest rzeczą niemożliwą czekać na rozstrzy­
gnięcie kwestji płac aż tak długo, te-mbar- 
dziej, że eprawa. ciągnie się od 1 lipca b. -s. 
Następnie p. dyr. Cybulski przyrzekł zbadać 
sprawę zwiększona przez Bank Polski kre­
dytów na. zimowe zakupy ziemniaków, a co 
do podwyżlii płac — to zdaniem jego — bę­
dzie ją można zrekompensować dla przemysłu 
nie koniecznie na drodze podwyżki cen wę­
gla, lecz w inny sposób, np. przez obniżenie 
taryfy kolejowej i t. p.

ków rządowych, iw których ręce siłą tego 
faktu przechodzi decyzja.

Robotnicy! musimy żądać natychmiastol 
w ego wyświetlenia tej sprawy przez Rząd.

Dopóki to nie nastąpi zatarg obecny jest 
zatargiem również o cerę węgla.

Sprawa podwyżki cen węgla .;est kwestją 
sporną, potrzeba zaś zarobków nie jest przez 
nikogo kwestionowaną, jest bezsporrą, —< 
łączenie ich nie jest zatem z korzyścią dla 
robotników.

Robotnicy! Zbyt wielo od ras -wymagają 
„towarzysze44 jeśli w takich warunkach dy­
skutują i uchwalają strajk.

Niema zasady, aby robotnicy walczyli o 
podwyżkę cen węgła, aby z*  powodu tego 
zatargu mieli stracić choćby jedną dniówkę, 
których i tak niema zawiele.

Na ir.nej, już wspomnianej, drodze jest do 
•wyświetlenia teu zatarg.

Musemy zatem żądać natyohmias«towego 
załatwienia go przerz miarodajne czynniki 
rządowe, w rękach których leży decyzja.

A wówczas sprawa, regulacji .płac nie może 
już nastręczać żadnych trudności. Gdyby je­
dnakże nastręczyła, wówczas będizie czas do 
zahrania głosu przez ogół robotniczy.

Związkami robotniczymi.
19 b. m. mają się odbyć konferencje przed­
stawicieli Rady Zjazdu z przedstawicielami 
Związków robotniczych.

W ten sposób <wzniecona przez r-iektór® 
nieodpowiedziake czynniki atmosfera straj­
kowa rozpływa się wobec realoych widoków 
załatwienia spraw spornych.

Kino P. M. S. w Grodżcu.
Daiś w niedzielę kino P. M. S. w Grodżcu 

wyświebl-1- bardzo ciekawy film pt. „Wróg ko­
biet44, arcywesola komedja w 10 aktach, w 
roli głównej król komików Harold Lioyd. Nie 
zykio wesołe przygody mętżczyzny. Nad pro­
gram 2-aktowa komedja. Początek o godz. 3 
j, pół -i 6 popołudniu.

Zamach samobójczy.
Wczoraj w hotelu Wan-zawskim w Będzi­

nie usiłował otruć s'ę esencją octową Fran­
ciszek Rejdak, zam cszhaly przy ul. Kołłąita- 
ja 17 w Dąbrowie. Wypadek sipo-trzegla służ 
ba hotelowa i wezwała jwliicję. Po pnzeiT.ee.e- 
•uiu desperata do poblieikiego szpitala powia­
towego, lekarz zastosował środek zaradczy, 
poczcm stwierdzono, że życiu jogo «'’■« zagra­
ża niobezpieczeńisitwo. Pnzyezyną targnięcu 
rćę na życie były podobno liiicpo^olzenća 
majątkowe.

Kieiiy ruszą tramwaje?
ZA KILOMETR PLACIC BĘDZIEMY

5 GROSZY.
Z uwagi na duże zajnitere&owani-e ludności 

Zagłębia kweshją uruchomienia tramwajów, 
co pewien czas jioda-jcmy treścilwe informa­
cje o stanie robót przygotowawczych i sto- 
pniowej realizacji tak potrzebnego środka 
lokomocji. Obecnie możemy wyjaśnić, iż ro­
boty przygotowawcze zbliżają się do końca 
i jest rzeczą niemal pewną, o He naturalnie, 
nie wejdą w grę jakieś ■oieproewódjziane t<ru 
diności, że w ginidniu r. b. rozlegnie się na u 
licach głos dzwonków tramwajowych i po 
tyiloletniem oczekiwaniu będziemy mogli .na 
reszcie korzy&tiać z tak wygodnej koimumka 
cji.

Na przestrzeni od Sosnowca do Będzina 
1'iai‘ja tramwajowa jest prawie ukończona!, na 
pozostałym odcinku robota trwa, bez przer­
wy i prawdopodobnie w listopadzie zaczmie 
się próbna jazda i ostateczne badanie urzą­
dzeń. W remizie tramwajowej jest już 14 
wagonów, wszystkich zaś wagonów na obe­
cnym odcinku będze nanazie 17 i 7 na od­
cinku Sosnowiec - - Katowice.

Ponieważ budowa tunelu na przejezdnie 
przy ul. Pil-udskiego ma trwać podobno trzy 
lata, więc i linjn tramwajowa nie może w 
tym okresie czasu być połączona w tem miej J 
scu i jazda odbywać się będzie z przesiada­
li iem.

Tramwaje mają kursować co 15 minut. 
Jest to, oczywsta, projekt, gdyż ruch zo­
stanie przystosowany do frekwencji i wr za 
leżności od niej, tramwaje będą kursowały 
w miejszycli Lub większych odstępach czasu 
naturalnie ściśle jiodług rozkładu jazdy.

Na zakończeń ę warto również wspomnieć 
o ważnej d'ia ludności sprawie, tj. o cenie 
przejazdu.

Otóż kilometr ma kosztować o groszy czy­
li przejazd z Sosnowca do Dąbrowy koszto­
wałby 60 gr. co nie jest ceną wygórowaną, 
z uwagi na szybką i 4-ygodiną. komunikację.

W stosownym czas e 'podamy dalsze szcze 
góły dotyczące przed*  ęwzięc a. mającego 
dsla Zagłębia pierwszorzędne znacze-nie.

Ważne dla bezrobotnych pracowników 7- 
u myślowych.

Zarząd obwodowy Funduszu bezrobocia 
w Sosnowcu zawiadamia, że wypłaty doraź­
nych za.pomóg z funduszów państwowych 
dla bezrobotnych pracowników umysłowych 
odbędą się w czacie od 20 do 2-6 października 
rb., według następującej kolejności:

1) Dlia bezrobotnych pracowników umysło­
wych, zamieszikalycli na terenie całego powiła 
tu Ołlkuwkiego wypłata odbędzie eię w dniu 
20 bm. w Wydziale powiatowym w Olku­
szu.

2) Dla. bezrobotnych, zamieszkałych na te­
renie pow. Będzińskiego wyplata odbędzie 
się w Sosnowcu, lokal PUPP., Piłsudskiego 
nr. 16 o godz. 16: w dniu 24 bm. Nr. Nr. ła­
mane przez I oraz Nr. od I-II do Nr. 188-11, 
od Nr. 1-IlI-b do Nr. Sl-IIDb . od Nr. 1-IU-c 
do Nr. 35-III-c. W dniu 25 bm. od Nr. 36-IH 
c i od Nr. 1-III-d do Nr. 193-LII-d.

3) Dla bezrobotnych zamieszkałych na te­
renie powiatu Zawierciańskiego wyplata od­
będzie się w dniu 26 bm. o godz. 14 w loka­
lu Ekspozytury P. U. P. P. w Zawierciu.

WALNE ZGROMADZENIE KOŁA ZWIĄZ-. 
KU OFICERÓW REZERWY.

Zarząd kola Związku of cerów rezerwy w 
Sosnowcu zawiadamia Sz. kolegów, że dnta 
6 listopada rb. o godz. 10-ej rano w lokalu 
Toarzystwa „Lutnia4- w Sosnowcu, ul. War­
szawska, odbędzie się doroczne Walne Ze­
branie członków kola z następującym porząd 
kiem dziennym: 1) zagajenie, 2) odczytanie 
protokółu z ostatniego Walnego Zebrania, 
3) sprawozdanie zarządu koła.. 4) spra.wozda 
nic kasowe, 5) wybór członków nowego za­
rządu, 6) referat, (rola oficera, rezerwy), 7) 
wolne wnioski.

Wstęp za okazaniem zaproszenia. Ueze- 
śtoiictwo nic członków Koła pożądane. Prezes 
Koła Henryk Namysłowski, 'kap. rezerwy, 
Sekretarz Koła Rys*jird  Ma-rgos-z pr. rezer­
wy.

Uniewinnienie p. Szaufera.
(1) Proszeni jesteśmy o zaznaczenie, że Sąd 

okręgowy w Sosnowcu uniewinnił p. Leona 
Szaufera z Sosnowca, który oskarżony był o 
popelnienre oszustwa na s-skodę p. Jtlma 
Brzozowsk lego.

Przy obstrukcji, zaburecniach tra-wiemia, zea- 
<tze, uderzeniach do głowy, bólach głowy : ogól- 
nem niedioanagain-Mi, zażywa się rano naoźezo 
MzkJflflikę naturainej woły gorzkiej „Francisz­
ka-Józefa4-. Na podstawie rloświadcień doko 
nanych w kliiniikaeh chorób wewnętrznych, wo­
da Franciszka - Józefa jes-t jedynym i najskuta



Stenografowie i stenografii
ORGANIZUJĄ TOWARZYSTWO.

Otrzymujemy następujące pismo:
Dnia 17 bm. o godz. 19 odbędzie się w Dą­

browie Górn.. w malej sal-ee „Ogniska" przy 
ul. Sobeskliego, zebranie Oirgaujzacyjne ste­
nografów i stenognafek, z następującym po­
rządkiem obrad: 1) referat delegata „Zespo­
łu Towarzystw stenografie Ziiiycii wojewódz­
twa Śląskiego i Zagłębia Dąbrowskiego" o 
zadaniach Towarzystwa stenograficznego, 2) 
przyjęcie statutu, 3) wybór zarządu, 4) wol­
inie wnioski.

Zadaniem towarzystwa jest organizowanie 
się w celu szerzenia znajomości: stenograf jl 
systemem Gabelsbengena-Pollińislkiego. zdarza 
się bowiem, że nieświadomi uczą się syste­
mem nie nadającym się do praktycznego u 
życia ze względu na złą konstrukcję, trud­
ność wyuczona się i niewłaściwe dostosowa­
nie się do ducha języka -poflskiego. Często­
kroć znowu pły sposób nauczania szkodzi 
niesłychanie rozwojowi stenograf}', znechę- 
cając z powodu małych wyników i odstrę­
czając od dalszych studjów przedmiotu, któ­
ry rzekomo oponować się nie m.ie dąje. To­
warzystwo zwalczać będzie szkodliwe nau­
czanie, samo zaś, o Ile zgłoszą się kandyda­
ci, prowadzić będize pod fachówem kierow­
nictwem a za niewielką opłatą na rzecz To­
warzystwa kum elemei ta.nny, dlla członków 
zaś odbywać się będą bezpłatne ćwicz en: a, 
celem kształcenia się w nabyciu szybkiego 
tempa pisma.

W miarę zapotrzebowania Towarzystwo 
popierać będzie swych członków w objęciu 
posad, by zaś pobudzić do szlachetnej ry-wa- 
lilzacji, urządzać będzie popisy, -ra których 
członkowie wałczyć będą o zdobycie rekor­
du szybkość.

Cele i zadania jasne — byłoby zatem po­
żądane. by stenografowie 1 stenografki oraz 
wszyćcy linteresujący się rozwojem ste» ogra- 
fjl zebrali sćę jak najliczniej, dając świadec­
two zrozum i oma tej gałęzi wodzy w życiu 
naszem. Zjcdnocozneim tylko siłami dźw - 
giniemy z martwoty za*  .iedbaną umiejętność 
i damy impuls do przyznania jej prawa bytu, 
przyczyn ając się choć w drobnej m;erze.

Pióro nasze skrzydlate, znaki. — jak bły­
skawice, nadążyć potrafią nawet wartkiemu 
biegowi myśli, dotrzymując im lotu, to też 
: stenograf jo. jako jeden ze sposobów skra­
cania czasu pracy, zużytej na utrwalanie 
myśli — przyszłość ma przed sobą.

H. Mańkowa.

Posiedzenie Rady szkolnej powiatowej.
W dniu 19 bm. o godzinie 17 w licikalu 

przy uil-iicy Małachowskiego 22 odibędz e się 
41-e posiedzenie Rady szkolnej powiatowej 
w Sosnowcu, według- następującego poircąd 
ku dziennego: przyjęcie pnotokuiiu z poprze­
dniego posiedzen-a; zaoipinjowsaniie podań na 
posady .nauczycielskie; zatwdardzenie człon­
ków do dozorów szkolnych; sprawa- wyż­
szych kursów nauczyolel6'k:Jch; roapatr zenie 
podań o uchylenie orzeczeń kannych za nic 
posyłanie dzieci do szkół; uchwailerie norm 
świadczeń gmin na rzecz publicznych szkół 
powszechnych; sprawa nadania szkole nr. 5 
w Będzinie nazwy im. St. Konarskiego: spra 
wa ogłoszenia konkursu na stanowiska kie­
rowników sźkół w Zagórzu i Dańdówce: spra 
wy szkolne gm. Bobrowniki; sprawy różne i 
wolne wnioski.

Wielki proces komunistyczny w Sosnowcu.
(I) We wczoraj; zem sprawozdaniu sądo- 

wem, zamieszczomem pod tym samym tytu­
łem wkradła silę w wyroku nieprzyjemna, o- 
myika drukarska. Mianowicie oskarżeni: Ko 
tuła, Wiśniewski, Gamcarczyk, Stanek, Szpi 
geł, Kowalik, Wojcibchowski, Sokół, Gano­
wicz i Bartosik skazani zostali po 4 lata c ęż 
kiego więżenia, a nile po 2, jaik to mylnie 
wydrukowano.

Za bhiźnierstwo.
(i) Sąd okręgowy w Sosnowcu skazał za 

blu.-anie.rctwo przeciwko Bogu i świętym: Kia 
rę Bębenczalk z Dąbrowy (Piłsudsikiego 3) na 
25 złotych grzywny, Piotra Grze­
siaka z Będzina (Koszelow&ka 10) o a 7 dni 
aresztu z zawieszeniem wykonania kąty na 
przeciąg dwiuch lat, oraz Marj-ę Szostak z 
Ozedadz-i (Pogodiska 1) na 7 dni aresztu.

Zagadkowa kradzież.
Ruchla Latoś®, zamieszkała przy ul. Pod­

wale 18 w Będf.iznie, zia-wiiadomiła policję, i® 
ubiegłej nocy do mieszkania jej wtargnęli 
nieznani sprawcy i skradili dużą ilość ubnau 
i bielizny. Samych koszul było podobno 200 
.sztniik. Policja zarządziła energiic®ne dochodzę 
nie, lecz naraziie bez dodatniego wyniku. 
Stwierdzono t-yCIko, iż poszkodowana m ała 
ubezpieczone mieszkanie na 15 tysięcy zł.

jJTÓiiygR ZAbiTODNI" —- nćfedzieT.ta, dnia 15 października 1927 roku.

Magistrat sosnowiecki o-trżymai zawiado­
mienie. z Minis-terstwa spraw wewnętrznych, 
że Sosnowiec został oficjalnie przesunięty 
do kategorji miast, liczących ponad 100 ty­
sięcy mieszkańców.

Htótorja tej ©prawy jest tak dziwna, jak i 
rządy socjaksitycznc w Magistracie sosno­
wieckim, zaraz bowiem na początku swych 
rządów obecna Rada miejska wyznaczyła 
prezydjum zarządu miasta takie uposażenie, 
do jakiego ma prawo Magistrat mlasta, li­
czącego ponad 100 tys. mieszkańców. Do­
tychczas tę nadwyżkę uposażeń obecny za­
rząd miasta pobierał z kasy mejskiej w for­
mie zaliczek i dopić o (menie po zaw iado­
mić*,  u m:ii'.i-'tc: jaó:'( hi piezyjjum zairządu 
miasta ni;- ;•■••• - <> podwyższonych
poborów.

W związku z prz. :* ■ im rosnow-ca do 
kat. mi:'.-.. ó./.-i y .i i . .. ; 100 tys. mie- 
szkańeów, uposażenie zarządu miasta wyno­
si 35.798 zł. 33 gr., po-i czas gdy przed*  wy- 
bra.iun -oejalii-tów do Rady miejskiej kowat 
upo-ażmiiowy wynosół 22.200 zł. W wymie­
nionych 35.798 zł. 33 gr. m ości się pensja 
prezydenta w wysokości 1100 zł. miesięcznie, 
!}>e»r.s:ja wiceprezydenta 926 zł. 81 gr., łwnl- 
ka-deoementa 782 zł. 95 gir. Uposażenie ław

reamrrr imłrifflBjaw

IWeisza ursczystość 15-iecia
STRAŻY POŻARNEJ OCHOTNICZEJ W WOJKOWICACH KOMORNYCH.

Straż pożarna ochotnicza, w Wojkwicach 
Komorryc-h założona z-ostala w*  trudnych wa­
runkach dnia 15 października 1912 r. przez 
garstkę ludzi dobrej woii. rOZumiiej.ących po­
trzebę powstaifa takiej placówki społecznej 
dla obrony zagrożonego dobytku mieszkań- ; 
ców przed klęską -pożarów, a nrai owicie J 
przez pip. inż. Adama Sztachelskiego, ind. 5 
Aleksandra Jaworskiego, Ludwika Sltkę i } 
Marjana Za brzy ck tego.

Do wybuchu wojny straż rozwiała się y 
wzgiędnie dobrze i cala praca wytężo-na była | 
w kćerui.ku sprawienia, potrzebnych .narzędzi I 
pTzeciwpoża.nnych i zdobycifh-d^ipówiediiiego 
terenu na postawienie ttitaiżniey ciiia przecho­
wywania tych rarzędzi, które w pierwszych 
latach przechowywane były w eto dołach i 
szopach, ulegając puiciu się i zniszczeniu. 
Podczas wojny, pomimo, ii praca dla dalsze­
go rozwoju instytucji nie ustawała, to jod/rak 
że napotykała na różnego lcdzaju trudności, 
wywołane skutkami/wojny światowe; i nowe­
go najazdu wroga.

Dopiero w roku 1918 po ueiąpiei.iu oku­
pantów i wskrzeszeniu niepodległej Polski, 
załoiyc-el i komendant straży wspólnie z żoną 
bezinteresownie oddał na własność Straży 
około 120 prętów placu, a obywa Ple wojko- 
wiccy ofiarowali część starej drogi i odtąd za 
rząd zakrząiinął się energicznie ko-ło wybudo­
wania remizy strażackiej, gromadząc na ofia­
rowanym placu p<rzez kicka lat potrzebne do 
tego celu malerjały budowlane.

W roku 1922 rozpoczęto budowę wzorowej 
strażnicy, jaką żadna ze straży w okodicy 
posizozycić się nie może, strażnicę ukończo­
no w roku 1923. Wzniesiony budyick straż­
nicy zaopatrzony je*st  w hydranty przeciw­
pożarowe, kanalizację i oświet-ler ie elekt<rycz- 
ne, czerpiąc ©nergję z miejscowej kopalni 
„Jowisz". W zabudowaniu tern mieści się 
remiza na narzędzia, sala teatralna o 400 
miejscach z balkonem o 100 miejscach, z od- 
ipoiwiednlo urządzoną sceną i garderobami. 
Do urządzenia tak potrzebre-j strażnicy w du­
żej mierze przyczynił się dyrektor Towarzy­
stwa „Saturn" p. Wengris, który zawsze spie­
szył z pomocą materjallną i moralną i jako 
prezes tej instytucji tak przedtem, jak i o- 
becnie opiekuje się rią istotnie po ojcowsku.

Śmiała ucieczka opryszka.
SKUTY WYSKOCZYŁ Z WAGONU.

Onegdaj o godz. 4 m. 30 popoł. przewożo­
ny był pociągiem z Będzina do Olkusza do 
więzienia skazany na 6 miesięcy więziienia 
Józef Kubański. Skutemu opryszkowi towa­
rzyszyła eskorta policyjna., gdy pociąg dojeż­
dżał do stacji Gołonóg, Kubański w pewnej 
chwili otworzył drzwi -wagonu i w pełnym 
biegu błyskawicizirio wyskoczył. Pomimo alar 
mu konwojenta, maszynista zatrzymał po­
ciąg dopiero ra stacji G-ołonóg. Skąd też 
urządzono pościg za uciekinierem. Pomimo 
usilnych poszufebwań Kubańskiego dotych­
czas nie ujęto 

ulików za pojedzenia przed wyborami wyno­
siło 7200. obecnie zaś 9081 zł. 60 gr.

Z większe e wydatki perso-nuiLne tłumaczą 
się tern, że w więlkszem mieście jest węksaa 
praca zaiząiu miiasita. Ktoby jednak chciał 
sądzić o tern z miarodajnych pozycyj w bu­
dżecie na rok bieżący, to byłby zdania prze­
ciwnego-, bo podniesienie wydatków uposaże­
niowych zarządu miasta nie idzie równolegle 
ze wzrostem wydatków na pensje pracow­
ników miejskich, którzy przecież przode- 
wszystkiem muszą wykonywać węks.zą pra­
cę w nasitęps-twie powiększania się liczby 
mieszkańców. 0 ile więc uposażenia ki-liku 
czto ków zarządu miasta powiększyły się 
■bardzo znacznie w porównaniu z uposażenia­
mi z roku 1925, o tyle w wydatkach na pen­
sje pracowników miejskich są różnice bardzo 
niewielkie, bo w roku 1925 budiźet na ten cel 
przewidywał w wydatkach 264.978 zł., obec- 
nCe zaś 289.236 zł. 69 gr.

Przen;es-ienie Sosnowca do wyższej kate- 
gorji ode odbija się w niczem na całokształ- 
c e gos-podairkl samorządowej, jedyną bowiem 
zmianą, jaką daje ten wypadek, jest podwyż­
szenie pensji zarządu miasta i możność wy­
słania. i:.a zjazd Związku miast nie pięciu, lecz 
sześoin dolegaitów.

Pod względem wyszkolenia straż pożarna 
iw Wojkowicach Komornych zajmuje czoło­
we miejsce wśród straży -wiejskich naszego 
powiatu i w' ostatnich 5 latach na zawodach 
konkursowych okręgowych tej kategorji st-r-a 
ży zdobyła zawsze pierwsze ragrody. Spra­
wność swą sitraż w dużym stopniu zawdzię­
cza byłemu zastępcy naczelnika p. Romual­
dowi Kubiczkowi, który ku wielkiemu żalo- 
•wii. tjtrażaków zmuszony był opuścić tę in­
stytucję, przenosząc się n-a stałe do Olkiwa.

Straż w Wojikowicaeh Komornych składa 
się obecnie z 43 członków czynnych, podzie­
lonych ra 8 óddzały a nfanowicie: ioponfri- 
czo-ratowniczo, sika w ko wo-wolny i porząd­
kowy, oraz z 36 członków popierających.

Obecny skład zarządu jest następujący: 
prezes p. Wengris, dyrektor Towarzystwa 
„Saturn", wiice-prezes p. Dzierzbiekl, zawia­
dowca kopalni „Jowisz" sekretarz p. Mieczy­
sław Krawczyński, zast. seler, p. Antoni Wło­
darczyk, skarbnik p. Leon Sadkowski, gospo­
darz p. Aleksander Ruziikowaki, naczelnik 
straży p. Ludwik Sitko (od założenia), zastęp­
ca p. Antoni Widerak, II zast. p. Kajetan 
Mańka, adjutant Franciszek Skorek, dowód­
ca I oddz. p. Rom. Karoliński, dow. II oddz. 
p. Wł. Pawelczyk, dow. III oddz. p. Rafał 
Molus. Członkami honorowymi straży są: 
p. dyrektor Wengris, p. .Al. Ruzlkowski, p. 
Anna Sitko, p. Ludwik Sitko i p. Romuald 
Kubiczek, którzy za zasługi, położone dla do­
bra i rozwoju straży obdarzeni zostali dyplo­
mami dożywotnich członków honorowych.

Majątek straży -w nieruchomościach i rncho 
mościaeh wynosi o-beerie około 60.000 zł. 
Pomimo, iż straż w Wojkowicach Komornych 
rozwija się o własnych siłach, to jednakże w 
roku bieżącym -wydatkowano około 6.000 zł. 
na sprawione nowych mundurów i sztandaru, 
który właśnie dziś zostanie uroczyście po­
święcony.

Ze swej strony Redakcja „Kurjena Zachod­
niego życzy straży pożarnej ochotriczej w 
Wojkowicach Komornych dalszego pomyśl­
nego rozwoju i niech jej ter: nowopoświęco- 
ry sztandar będzie gwiazdą przewodnią w 
dalszej pracy na polu niesienia pomocy bliź­
nim.

Nieudana wyprawa kasiarzy.
SPŁOSZENI NIE ZDOŁALI NIC ZABRAĆ.

W nocy z ub. piątku na so-botę do biura 
fabryki chemicznej „Gzichów" w Sosnowcu, 
mieszczącej się przy ul. Chemiczrej wtargnę­
li nieznani złodzieje. Kasiarze, spodziewając 
się grubszego łupu, (dostali się do lokalu w 
którym stała kasa ogniotrwała.

Rozpruwszy kasę, złodzieje poczęli pene- 
tiuwać jej zawartość. Przejrzawszy szczegó­
łowo szereg przegródek nic nie znaleźli.

Gdy zabrali się do plądrowania ostatniej 
przegródki znajdującej się najgłębiej, w któ­
rej znajdowało się 1500 zł. gotówką oraz 
znaczna ilość papierów wartościowych,

stróż fabryczny usłyszał podejrzał 
pochodzące z lokalu biurowego- 
urje natychmiast alarm. n3 o)'

Spłoszeni kasiarze, pozostawić’’’2;e<^ 
scu narzędzia złodziejskie, .zbiegli n:C, 
ławszy skraść. Zawiadomiona o Q 
po-licja -wszczęła energiczne śled-z^

Pod koła pociągi
NIESZCZĘŚLIWY WYPAD®*  

DĄBROWIANKI.
'a *

W dr.óu 13 bm. j-odozas ł
ciągu osobowego w Wolbromiu? 
god-z. 6 wieoz. w stronę Oikusaa, 
pod koła pociągu w oczach ł«^y 
rów, 19-Iebr.ia Bronisława Kur z 
Górniczej, handlująca nabiałem.

Niieezczęśliwej kola pociągu ob 
diwie nogi przy sam-em zgięciu. BcZ T, 
opatrunku .praywioz.ouo ją tym 
ciągiem do 8-zpi-taia w Olkusou, •
zmarła. '

Obecny przy tym wypadku 
ks. Latała, proboszcz z okol cy, 
w przenoezeniu i towarzyszył 
do s-zpita'a, gdzie dysjx>nował ją nA

Odpow"edz:alnośe za wypadek 
szyd^ta, który nie zatrzymał zaraz P^j 
ł-ecz „.podciąga!", aby wóz bagażo^^ 
się naprze ci-wko bagażu ułożonego °kll br. 
nie. W tym cazs e z powodu jarn#1 
■wyjątkowo <poro pasażerów, którzy 
takiego .^podciągania" i krótkiej 
irzitciili się do wagonów.

Wypadek wywołał bard-zo przy^1* 
2______________ ' .

ŻYCIE PRZED SĄDEM.

Wdzięczność.
Co to je-: wdzięczność? Mógłbym 

jest to uczucie abstrakcyjne, nigd^® 
.nńespoi.jtli-ane, czybym jednak 

przez to w kokzję z prawdą — 11 2
Je?t bowiem rzeczą pewną, że 
któremu: przyjaciel obi je facP1^ 
odda mu w dwójnasób, później sk^ 
sądu, nalkoniioc mut zapladć 
ponieważ okazuje się „wzajemn-ość 
n-u", a przyjaciel dto&tarcay 
świadectwo lekarskie, mówiące y ^0 
„urazie w okolcy jamy u«tr:ej“.^ 
diać, że jedmuk wdzięczność

To subtelne uczucie należy rJK
eto, uczciwie i nie bawić eę w 
me::ty, ot talk, jak aiob ia ^oneimu

t <*  
Pomijając nieciekawy fatkt, że 

w <*ę  Władysław K. a „oma" Zofj^.j 
minę tylko, że pewnego dnia 
się popróbować wioślarstwa ^.ti
że wszystkie zachcenia zwyk-H 
wadzać w czyn, wsiedli tedy ,w> . 
ra uwiozła ich daleko od pfrzy^t*®* ’ 
dirug: koniec parku sieleck ego

Naturalnie czułe słówka:
— Ty będzesz duszą mej 

karmelku deserowy, moja ty c®eJc<H jt

dziewana... p1
Niesitety, w ślad za czułcmi r^(> J

sizły jeszcze czuliaze gesty, co 
kę doprowadziło do talk 
ataku ezewdklej pasjć, że 
zaburzając przyjemną parę na och 
<iśe- . rtv», *"  /

Rzeka była w tern miejscu P7 
„on" szybko się wygramolił na j 
czem wyniósł i ją, na-wpół już

Jakież jedlnak było jego zdz 
Zosieńlka najpierw nazwała go 
później cbiOa mu... buzię, nako^'^ 
ła do s-ądiu o „uslowanie zturna^ 
ozeigH)". . '• f

„On" został oczywiście uniewinJ^^^ 
Ozy może być wdzięczmćę^zn 

tle waniosiego uczuc i wdsuęc-®1
Chyba niie...

otrzymał ze względu na wyśnuew'1? 
złoty medal na Wystawie Gospo“ar S 

wczej w Katowicach^^z^

Od Adniinistragji------------ -------------- ------- pr«(
Naszych miejscowych

numeratorów prosimy Pren i^o j-
wptacać roznosicielkom
podstawie pokwitowań
stracił
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Bodokręgu Górnośląskiego 
1 v* ’ ^ki Nożnej w Sosnowcu,

1) Nr. 9, M. Lancman, lokal ,,Makabi* ‘ 
ił a) s?f*°? vainc> w dalszym ciągu zawo- 
'.^7 ł>‘ z n<n'?cc - Bryniica z dnia 29 maja 
'^Hnj^^^Taikieim 5:11 dwa punkty dla

- \y.- ’. ^dług sprarwwdania, b) Hako- 
^etą z dnia 5 czerwca. 1927 z wy-

u,] : 8 * dw punkty * tracone dla
z niepod-aaiia praca Ha- 

?^z W?e,Q-a. »‘naoza Bramy 1 wstawienia 
róezgioszon-ycli gracay: J.

1 &* ’ będkowski, c) Sosnowiec- 
5 . ^.^hóa 12 czerwca 1927 z wy-nt-

* ^Wa P^ty dla Sosnow-oa, we- 
..^ 12 WlOlzdaiiKa, d) Maikabi - Wćlrgfcrja z 
k M[j'-terWca' r. z wynik ern 3:0; 
J? ^Uży" 7 z nacji nies-ta. wżenią

, u/y W-Tg>in<ji do zawodów, o) Sasino 
v/^?kv4 2 dnia 16 czerwca 1927 r.
4 2 ^ci : ® i dwa punkty dla. Sosoiow- 
<? druiżyiny Wirgwiji

; C2^wi, °W’ Malkaibi - Sosnowiec z dmća
T- 2 wynikiem 2 : 2 i po 
^''a każdego klubu, wg. 

la^dzi. •?’’ Ha>koach - Wlrpnja z dnia
S 1927 z 3 : 0 i dwa
^'koG(^1'11 z racji nieetaw-enia

Uikei Wir^b'i' do zawodów.
^racz7: «) Nowaka (świt) i 

i|3 IMc? 0 ,ec^ °®pomn:en:cm za brutalną 
■tu ^8 Vttt ®wo‘d'^rw Sosnowiec - Świt z 
« ^jfTc. 27 r’ł b) Wolińskiego (Świt) 

2a^ l\ja. dwa tygodnie za n-iapor 
i1Wai1 o się • rtamowoke zejście z 

go . zwodów Sośni owiec - Ś wit 
‘ 4^'^!kae^PD1'i'a r^’’ C-) F*!6®n<‘na (Śwót) dy 
H< ^zę • -na t,Pay 'm iew'4C0 za grę faul 

ÓLe^(> ł^czas zawodów Soistno- 
Cb m? <ł3Óa 38 awn-ia 1927 r.. d) Po 

dyskwnlfikacją na dwa
Za nutaiJ®4 .gTę i nieeporlowe za- 

odnośnie zanzadzeń sedzćego 
<J- 17.7t97'vodów Sosnowiec’n - Hakoauch 
ś:r^'Mifiik. *• ’ ^Ol‘'ten,l)erga S. (Hakosch) 
•X * %Honn. ^'■.‘na dwa tygodnie za brutalną 
b K^-ec ^u11?6 ^d^ego podezat; zawodów 

F7?W3h 2 dnta 17 lipcu 1927 r., 
x:lWoduf.’ ^ła‘kabi) dy^-kwarfilkaeją na 
t boa, ' Za c‘z^’’nn<' znieważenie przeci- 

17?^ za:w°dó-w Maknbl - Yctoria 
pd) W.z m ^-7 r.

"raczy; Kot rasa. Machnika, 
"'‘C^ Ch’*̂ 10 ^Otsn'o,'v^e,c) ; Bramy,

PiK- *̂ 1 oraz kiopowinik^w
Sosnowiec i Ha- 

',%lt’ flnu'liTI'Cadl° 'v0
P^fccmika rb. o poda. 6 

>V1; Ja'voctów KS.a4n je w ®Pra,w“ 'P0'1
Vp«‘ r h ^sntmec - Haoaeh z duró 

fJyC11' ' b°'B'!!u T' S. ,,Victora“ w

P°Sii®<l®e.uie Podokr^gu odibę- 
Kr' o dnia 18 pażdtf.wnilka

'i ■ 7'ei wde-“-
^®*®ian  Zą'By: E- saknetarz:

T r ' ___
>t ?^JĄ" v-. ”HAK<jach« - T S ,VI- 
' "a b0isfcu T- S. ,V:atoria"

rew^,.^y ’l£' A1°jiV o^bęilą o g.
S> 71 gi za''V0(iy o mM-rooetwo

monieckiego mię-
’**«K* “ ■'■ T. S.

V*  ioteZ^y ** “poddają ,ię nio- 
^l",la' ”:,a<,ja<^Krgfi l«rd'Z0 za
&Mn-(.;„ '.J CCIU>ycb tlwuoh jiui-któw, 

te<.o PUBktww zadeoyidiuoj o
Iw-., ™ W ta'l>(’1* KBgrywck mi- 

*■ T. s “"'Oily są to ostatnio
kn?162!’, *ct®r a“ przy silnym zespo-

yK z dniem jutrzejszym kiifcu 
,Taezy tego klubu poiwo- 

.~ie“s^'™is!l.i01vycil- Zawody pno-
- ■’ 4a in:ejscowy p. Sksmcayń 

5jAlEC7
9 h~ »-<■ l)EEK0‘ATŁETYCŻNY. w 

Rady "yciiowania fb
- y n“’2?* ył eS-‘ tró>wz 
’■ I>.-!bro»'
T-ów w *V V~

tl ■ŚGs.nn.n^ r'?:0 1 g-inniw^um 
iwanie 
1W1- Staw.!
1J1- daibr^n- .i ......  «v.z-

!ktÓK's°
—w .1 nrejsc® 

^rólewtfkiej-Hueie, do 
'''•a,^z‘_cs.a.t drużyn. rL\xy- 
<J-qi.sz.iea przypłać naie- 

,,n,.. v: a zatem id-zie, po- 
ż gŁi,'i®ra.1,?klriej atieiyki na te- «"w.a,2JunL
Q5-Q‘gnete v- ,,

100 r> Z l wadiach c>ą sasitę-
^<,Jg J5nn *•  (Zwoliński, —

rzut " 4 “• 33-S (U<-
oeaozepem — 39,50 m. 

1>>,?"«:•-

’ ’W>e't>efl^<l'^I>07yeh- Zarody 
CjW,*-

w
^ir^^o*  w Jhk ^Z'V 4'mnaz‘juim m. Łu 
?• kW>w ‘ w°Ś- P?miaz>1 7^r°- 

- ht ^;ea w s,< . BW"i:o i gunmazjuim 
.’?>I^d!zr1e^va?i|1/llloJ',c'u- L rawodów zupeł 

' i,n- Staw ,-r/'w^c‘^',ko wyszedł ze- 
^■1,11L da-b-^ii^i •^<Wn™110 e-^neJ koin‘

w'*to  tó 
ln- -m. 
■bej pra.

(Zśeleniżewisiki—iStae-zOca), sztafeta 4 X 1^0 
m. — 50,8 s. (Staszica), pahjnlęc.ó kulą — 
9,10 m. (Łocbz/iifeiki—Będizon), skok w wyż—
l, 55 ro. (Ł/odiziński — Będzin), rzut dysik cni 
—25,25 (Łodzitń&kj — Będiznm), skok w dal 
—5i,67 m. (Uniejewski — Dąbrowa), bieg 110
m. prze-z plotki'—19.9 (Unuejewiswlki — Dą­
browa).
KKOTBnłig^wawsaaaMBM^

Tajemniczy wypadek w Dąbrowie.
NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK, SAMOBÓJSTWO CZY MORDERSTWO?

•Wczoraj w Dąbrowie 'rozeszła się pogłoska, 
iż iw jednern z mieszkań przy ul. Sobieskiego 
miał miejsco tajemniczy wypadek z bracią, 
poczem jednego z rannych czy zabitych ko­
ledzy wywieźli gdzieś dorożką.

Policja przeprowadziła w to; sprawie ści­
sło dochodzenie i 'ustaliła, że do mieszkania 
Kazimierza Burcharda ipnzy ul. Sobieskiego 
przybyło onegdaj kilku kolegów na zabawę.

Wdocznie bainiiono się doskonale, gdyż z 
mieszkania dochodziły odgłosy wesołej roz­
mowy i głośnego śmiechu.

Co tam 6ię istobnie działo, riowiadomo, 
iMptomaa&t <po północy ulyszano huk strzału.

Narazie sądzono, iż podochocora mło­
dzież strzela ra wiwat, gdyż nie słyszano ję­
ku lub wtzywania o pomoc.

Jednakże po strzale w mieszkaniu (zapano­
wała cisza, o godzinie zaś 5 rano zajechała 
przed dom dorożka, do której w^iesioco 
jednego z mtodzieńców, poczem dorożka od- | 

lo Kifii? kiauaitci«lalafti
PO UNIEWAŻNIENIU WYBORU POZBAWIONEGO PRAW P. BITNERA.

Wczoraj radmieniłiśmy, iż dotychczasowiy
burmistrz Czeladzi p. Rączaszek przekaizał 
urzędowanie nowej władzy miasta. Czynność 
ta odbyła się w dość ciekawy stposób. Miano­
wicie, kiedy do przyjęcia urzędowania zgłosił 
się nowy burmistrz p. Bit ner ze swym zastę­
pcą p. Dębskim, p. Rą.ęzaszek odczytał przy­
byłym pismo starostwa zawiadamiające, iż 
p. Bitner został w 192! r. skazany w Lubli­
nie za działalność antypaństwową na 2 lata 
ciężkiego waę®ienx1, a tern samem pozbawio­
ny praw i z tej racji nie może piastować 
urzędu.

Wiadomość ta wywarła na przybyłych 'pio­
runujące wrażenie, gdyż iie spodziewali się 
takiego rozwiązania sprawy i miny oh świad­
czyły, żo wiadomością tą zostali nieprzyje­
mne zaskoczeni.

Po chwili p. Rączas-zek zwrócił się do p. 
Dębskiego o tymczasowe przejęcie urzędo­
wania i zwołanie w ciągu 3 dni posiedzenia 
Rady miejskiej, celem dokonana wyboru no- 
wego burmistrza. P. Dębski narazie nie wie­
dział, jak postąpić, po chwili jednak p. Bi­
tner oświadczył, aby towaraysz objął urzędo­
wanie i na tern ekończyło się przyjęcie.

Wiadomość o .zdyskwailifikowa.niu p. Bitne- 
ra, który jedynie tylko dla. „dobra, sprawy“ 
przybył na teren Zagłębia, wywołała wśród 
komunistów silne poruszenie, gdyż nowa sy­
tuacja całkowicie pokrzyżowała ich plany. 
Chcąc ratować się w oczach swych wybor­
ców komuniści rozpowszechniają pogłoskę, 
że z uwagi na. niiekorzy.sł.rą. sytuację wiedzą 
doskonale, iż w obecnych warunkach nic nie 
będą mogli zrobić dla dobra swej partji, to 
też obcięli tylko pokazać swój iwpływ i zr.a- 
czenie, natomiast nie mają zamiaru obejmo­
wać „burżuazyjnej gospodrakh4.

Obecnie rozeszła się pogłoska, że komuni­
ści dla demonstracji mają zamiar powtórnie

Z Rady mieiskiej w Olkuszu.
UCHWAŁY W SPRAWACH BIEŻĄCYCH I DOBRA RADA DLA P. W.

Na ostatoiem posiedzeń’u Rady miejskiej, 
odbytem pod. przewo-dinćłctiwem burmistrza p. 

Stankiewicza, poza odczytaniem protoku- 
łów posiedzeń Magistratu i komisji technicz­
nej, uchwalono milędzy innemi zatwierdizie 
dokonane przez Magistrat licytacje za czas 
od 8 kwiebmia do 20 września rb.

Dalej uchwailouio ustalić ostatecznie gra-ni 
co miasta, w skład którego wejdą tereny leś­
ną i niektóre wsio, a mianowicc': z gminy 
Rabsztyin wyłączone zostamą na rzecz m'.u- 
sta: Pancze Dolne, Sikorka., Podgrabic, Czar­
na Góra, część wsi Ma-zau:ec, część wsi Par- 
cze Górne, las państwowy w obrębie wsi Ma- 
za.niec, grunty pofołwarczne Pareze Górne, 
gru"t pofałwanczny Pareze Doóne i grunt z 
osady proboszczowskiej parafji Olkusz; z 
gminy Bolesław: lasy naieżą.cc do miasta Ol­
kusza o przestrzeni 3050 ha i 6815 metr. kw.

Najlepszymi zawo>dini;kaan.i byli: Łod^ziński 
(Bętdziin) i Zuetetirieweiki (Sttuszic), a najbar­
dziej stylowym UniejewSkd (Dąbrowa).

Ostateczna punktacja praetd!s*tawia  się lia- 
isitęipujaco: Gimn. :m. Staszica — 68 .punktów 
gtan. im. Łukasińskiego — 62 punkty oraz 
gimn. Zgromad-zeiuiia kupców — 51 punkt.

jechała w kierunku Będzina.
Jak się okazało, młodziieńcem był 22-letni 

Witold Rudzki, syn znanego właściciela skle­
pu bławatu  ego przy ul. Sobieskiego. Ran­
nego koledzy odiwiieźli do szpitaia Renardow- 
skiego w Sosnowcu, gdzie stwierdzoro, że 
kula uszkodziła mu serce i utkwiła w okolicy 
nerek.

Ranny po operacji w czasie której, kuli 
aiie wyjęto, czuje się nieźle i jeżeli nie i>ow- 
staną komplikacje, życiu jego nie zagraża 
niebezpieczeństwo.

Rzecz charakterystyczna, iż koledzy do do­
mu r.iie wrócili wabec czego nie można usta­
lić, czy zaszedł tu nieszczęśliwy wypadek, za­
mach samobójczy lub może i usiłowanie mor 
derstwa.

Sprawa ta iw y wołała w' Dąbrowie duże za­
interesowanie i niewątpliwie policja wyśw:e- 
tli zagadkę i ustali istotę wypadku.

wysunąć kandydaturę p. Bitnera na stano­
wisko burmistrza, aby tym sposobem dopro­
wadzić do rozwiązania Rady i mianowania 
komisarza.

Manewr ten chcą powtórzyć i po następ*  
nych wyborach, aby tym sposobem ośmie­
szyć władze i udowodnić awd wpływy. j

Jest to, ocaywiista, dziociaw.a argumeaita- z 
cja, wykazująca namacalnie istotną politykę ; 
obozu komunfet-ycznego. Kiedy chodzi ó wi- ”, 
chrzeni© i robotę destrukcyjną, komuniści nie 
cofają się przed najgorszą dennagogją i sy­
paniem idjotycznych obietnic. Wszak widzie­
liśmy to choćby przy wyborach w Czeladzi, 
gdzie obiecywano wryborcom złote góry, a 
■kiedy przypadek zrządził, że ster władzy 
istotnie dostał się w ręce komuny, ci prze- 
izonnie (wycofują się wiedząc, iż w krótkim 
czasie spotkałaby ich kompromitacja, a wła­
śnie obecnie radarzyła się doskonała spo­
sobność do uchylenia się. od odpowiedzialno­
ści, gdyż w związku z zarządzeniem staros­
twa nietylko gładko wykręcafli się « opresji, 
lecz w dodatku zdobyli rowy argument, gdyż 
na iwis-zystkie strony zaczną krzyczeć, żo 
obcięli właśnie uszczęśliwić Czeladź swemi 
rządami, a tymczasem rząd burżuazyjny u- 
niemożłiwiił te zamiary.

Jak się stosunki ułożą radal, rozstrzygnie 
o tem poniedziałko^we posiedzenie Rady miej 
skiej, na którem dokonany będ.zńe wybór 
nowego burmistrza. O dopuszczeniu do wła­
dzy innych ugrupowań niema mowy, gdyż 
śnie pozwolą na to mający przewagę komu­
niści, jedro jest tylko pewne, że komuniści 
nie ominą żadnej sposobności, alby w -taki 
lub inny sposób prowadzić destrukcyjną dzia­
łalność, a trwać to będzie dotąd, dopóki lu­
dność na własnej skórze nie odczuje ra- 
stępstw 1 podziękuje nareszcie nieproszonym 
obrońcom za opiekę.

wraz z osadauni wieczysto-dzieużawuicmi: Po­
lis, PodipoKs i Ówięk, część osady Starczy- 
nów, grunty rozpancclow^ano z lasów miej­
skich wraz z,c stacją Bukowino, szto&aią Czar 
•toryeką, część gruntów wsi Niesułowóco miej 
skio o 0'bszarze 1 lia i 3428 mtr. kw. i osadę 
Kamyłk.

Pozatem uehwiaf.iono sprawę mies«zkania dla 
kierownilka szkoły powszechnej n<r. 1 w no­
wym budynku szkolnym odesłać do komisji 
technicznej, celem gruutownego zbadania 1 
powzięcia decyzji; przychylić się do prośby 
d-ra B. Nieipielsikicgo ze Sławkowa odnośnie 
wykreślenia z h ipoteki jego . dtziedziicar.ej 
nieruchomość i sumy rb. 500 z r. 1849, obcią­
żonej na rzecz Magistiiadu, jako kaucji za 
AVSda.rk lew lezą i Pielkairskiego-; zamienić 40 
prętów ziemi miej-kiej na taikąiż samą ilość 
ziemi p. K. Wiec żorskiego, celem przedłużę-

i SKŁAD FUTER
męskich i damskich

w wielkim wyborze
[«]/ kaińreucyiuL Uo^dss i arraki

G. SPRUNG
Kraków, Grodzka 30, 

TELEP. 2476.
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i
nią ulicy Sapjtalnej; zatwierdzić statut miej­
skiej komujniaiłnej kasy oszczędności; z chwilą 
uruchomienia nowo budującej się elektrowni, 
miejskiej, naczelne kierownictwo nad tą ele- 
ilct-rownią powierzyć burmistrzowi, jnźyiniero- 
wi-elektro-teeh.n.ilkowi, p. M. Starkrówiezowl.

Obrady odbyły się naogół spokojnie, bez 
osobistych •wycieczek i chęci dokuczeinia 
przeciwtniikow. Pewien dysonans wiprowa- 
dziil'i tylko radni-żydzi, oraz ./zlotousty” ra­
dny Majchenkiewicz, który zbyt gorąco prze 
ciwstcdwlł się udzieleniu miesakamta kierow­
nikowi szkoły nr. 1 w nowym budynku szkód 
inym. Protest jego wyszedł jednak na do­
bre kierowui i ko wi tej szkoły, bo komisja tech 
niczno-budowil&na decyduje się <a budowę 
specjalnego domu dla tegoż obok szkoły ko­
sztem 12—15 tys. złotych.

Seaitymentaliny radny Weisedfiśz domagał 
s:ę, aby Magistrat wysyłał każdemu radne­
mu sprawozdania na piśmie o dokotiywują- 
cycłi się robotach inwestycyjnych i mają­
cych być dokonanemi w najbliższej przyszło 
ści. P. W. jest widocande tak oszołomiony 
pracami inwestycyjneml wr mieście, że nie 
może snę zonjentoiwać, na której uilricy zakła­
dają rury, gdzie kał/e, a gd*zie  kauaDzację 
(nie udenewską., a rodzinną olkuską). Ponie­
waż Magistrat nie może tworzyć specjalne­
go biura prasowego w tym celu, przeto u- 
proszono p. radnego W., abjr zechciał intere­
sować się temi sprawami na posiledzeaiiuch 
komisjj techniczno-budowia: ej, do której na­
łoży.

Wreszcie z obowiązku reportenskiego trze­
ba dodać, że przeciwko przyłączeniu do m a 
sta terenów leśnych, a zwłaszcza ‘niektórych 
wiosek, protestował: solidarnie radni-żydzi.

btan bezrobocia
NA TERENIE P. U. P. P. SOSNOWIEC.
W okresie od diiia 9 do 15 b. m. stan bez­

robocia na terenie P. U. P. P. Sosnowiec 
przedstawiał się następująco: w Sosnowcu 
było 2700 bezrobotnych, w Będzinie 1124, w 
Dąbrowie 480, w Czeladzi 800, w gminie 
Olkusko-Siewierskiej 879, w pozostałych miej 
scowościach powiatu Będzińskiego 2100, w 
Rokitnie - Szlacheckiem 388, w pozostałych 
rrfiejsciowościcah [powiatu ZiŁwierciańskliego 
1395, w Ogród zieńcu 487, w Bolesławiu 270, 
w pozostałych miejscowościach powiatu Ol­
kuskiego 1068. Ogółem było 11691 bezro­
botnych, z których zarcjeetmowanych w 
P. U. P. P. Sosnowiec 9107: mężczyzn 8407, 
kobiet — 700.

,W okresie tym przybyło 196 bezrobotnych, 
a których: 81 zwolnionych z miejscawycłi 
zakładów pracy, 70 zwolnionych z robót 
pubł-icanych, 30 przybyłych z Górnego Ślą- 
t-ka. 3 przybyłych z Frarcji oraz zwolnionej 
t-łir/jby domowej 12 osób; Przyjęto natomiast, 
w tymże okrasie czasu do pracy 399 bezro­
botnych, zatem -w porównaniu do poprzed­
niego określi czasu, bezrobocie w ub. tygo­
dniu na terenie P. U. P. P. Sosnowiec zmniej­
szyło się o 2030 osoby.

Częściowo bezrobotnych w ub. tygodniu 
było 11716. Zatruduionyeh .przy robotach pu­
blicznych w gankach miejskich « wiejskich 
było 1796 bezrobotnych, z których -w .powie­
cie Będzińskim — 1290, w pow. Olikurkim— 
506.

Z ustawowego zasiłku korzystało 963 bez- 
robotoych pracowników fizycznych i 147 bez 
robataiych pracaw«n>i'kóiw umysłowych, z do-, 
raźrej pomocy 3084 — fizycznych oraz 632 
— umysłowych.

Ogółem zasiłki w ub. tygodiuu pobierało 
4862 bezrobotnych, w tem 779 bezrobotnych 
pracowników umysłowych.

WIELKIE RYZYKO.
— Włóż, synku, nowe ubranie i umyj c-ię 

porządnie, zwłaszcza szyję. Żabiorę cię dziś 
do opery.

— Mamo, czy kupiłaś już (bilety?
— Dostaniemy przy kasie.
— To zbyt wielkie ryzyko. Teatr może być

wyprzedany, rie dostaniemy, się, a ja potem
bedzę, jak idjota, latał z czystą szyją po
pxi«vJal
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Kino „STELLA" w Zawierciu

Kronika Zawiercia, 
GLOSUJCIE NA LISTĘ NIEZALEŻNEGO 
GOSPODARCZO, NARODOWEGO KOMITE­

TU WYBORCZEGO — 13.

W DNIU WYBORÓW.
vVśród powodzi odeaw — plakatów, ulo­

tek, tego całego materiału agitacyjnego ró- 
żrych partyj, którym jest dzisiaj Zawiercie 
zalane, nawet dobrze zorjentowanemu oby­
watelowi trudno jest jasno zdać sobie spra­
wę, którego stronrietiwa rządy przyniosą mia­
stu najlepsze rezultaty.

To też dziś, w dniu już decydu.ącym, w 
dniu wyborów, uświadomić sobie musimy 
dwie rzeczy. Że przodowe zystkiem stanię­
cie do urn wyborczych jest naszym najwa­
żniejszym obywatelskim obowiązkiem, któ­
rego pod żadnym pozorem lekceważyć nam 
nie wolno, gdyż zorganizowane mniejszości 
miasta bezwzględnie ławą do wyborów pój­
dą, głosy swe złożą i mogą uzyskać, przy nie­
docenianiu obowiązku głosowruda z raszej 
strony, reprezentację w radzie, znacznie li- 
czebrie przewyższającą słusznie im przypa­
dający odsetek.

Powtóre musimy się zastanowić nad wy­
borem listy, na którą głos swój oddamy. 
Wszystkie ugrupowania licytują się wzaje­
mnie w obietnicach, wszystkie szerzą hasła, 
częstokroć nierealne, a za to reklamianskie 
i obliczone na naiwną psycbologję mas, wre- 
szoie prześcigają się we wzajemnem szkalo­
waniu k&rdyda-tów i ugrupowań list konku­
rencyjnych.

Wybór jaki tu dokonamy musi być cyni­
kiem rozsądku i źródłowego na kweetję gos- 
spodark: miejskiej poglądu. Ponieważ jak 
pisaliśmy wyżej, rie każdy może sobie wy- 
pośrodkowa.ć objektywny punkt widzenia, bo 
na to trzeba być Znawcą samonządw i grun­
townie przestudiować działairość gospoda­
rzy miasta w ciągu lat ośmiu. Czytelnikom 
naszym radzimy przy wyborze listy posłu­
giwać się iindywidualinem zaufaniem do czo­
łowych jej kandydatów.

Zawiercie to małe miasto i ludzie ci są o~ 
gólrio znani. Dotychczasowa ich działalność 
i opiinja będzie rękojmią roli, którą wypadpie 
im odegrać na terenie Rady. Dobór kandy­
datów z różnych sfer i różre reprezentujących 
interesy — jest znów najlepszą rękojmią bez­
stronności ugrupowania przy rozłożeniu fi- 

. naneowych powinności dla miasta na bark' o- 
bywateli

Osobiste.
Po kilfcuduaowe’ nieobecności powróci p. 

sitar. Oz. Kowalski i objął urzędowanie.
Pożar.

W Mygfzkowće wybuchł pożar w stajni na­
leżącej do Maera Alembika. Pastwą pło­
mieni stola się para ko-ni z uprzężą, komórki 
i różne narzędzia ogólrej wartości 8,000 zł. 
Pożar powstał z przyczyn niewiadomych, 
nieruchomości poszkodowanego były ubez­
pieczone od ogr ia.

Kradzież.
Tamiefi-zkałemu w Zawicciu przy ul. Nowo- 

Fabrycznej nr. 13 Eugenjuszowi Domańskie­
mu, nieznani sprawcy, podczas jego rieobe- 
cnośoi wkradli bieliznę wartości 120 zł. Śledz­
two w toku.

Kącik humorystyczny.
U ROZJEMCY.

Sędzia, roziemczy: Za policzek zapłaci pan 
dziesięć złotych do kasy ubogich.

Skarżący: Co? Do kasy ubogich? Czy ka­
sa ubogich dostała policzek, czy ja?

PRZEZORNY PRZEWODNIK.
— A teraz, proszę państwa, przechodzić 

będziemy nad przepaścią, gdzie często zda­
rzają eię wypadki. Czy mogę poprosić nai- 
ipierw o zapłatę.

W PORZĄDNYM HOTELU.
W hotelu na prowincji pokojówka budzi 

śpiącego gościa:
— Panie, śpij par prędzej! Prześcieradło 

jwL-Mbne! Nakrywam do obiadu!

I

Do niedzieli włącznie monumentalny 
dramat wschodni p. t. 

WŁfiDEZYHI LIBAIII] 
w g słynnej powieści Piotra Benoit 

Uwaga: Dziś i w sobotę wyświetlany 
będzie tvlko 1 seans. 6566-2

ZYCIE GOSPODARCZE
Myty budowlane Banka

Rok 1927 w porównaniu z latami poprzed- 
nieci wykazuje znaczne ożywienie akcji kre­
dytowej Banku Gospodarstwa krajo>wego na 
cele budowlane, przedewezystkiem na wykoń 
ozenie budowli: już rozpoczętych. Od chwilii 
powstania B&ii.k Gos-p. kraj, przeznaczył na 
cele budoiwalne do końca slenpnia rb. kwo­
tę 131.979.000 zł., w czem tego^roozne kredy­
ty wynosiły sumę 57.000.000 zł. Akcja bu- 
dowlano-kredytową na najbliższą przyszłość 
zapowiada się jeszcze pomyśbsiej. Mają być 
uruchomione kredyty do wysokości 100 mii- 
ljonów zł. Suma ta będzie wpłacona do Ban­
ku ze skarbu państwa ratami, wskutek czego 
Bank też realizować będzie kredyty stopnio­
wo według pewnej 'kolejności, mając ca ' 
względzie najpilniejsze potrzeby. Przede- * 
wszysbkicm uwzględnione będą potrzeby War |

Kronika go
BEZROBOCIE W POLSCE. Według da­

nych państwowych urzędów . pośrednictwa 
•pracy ostatnie tygodniowe sprawozdane z 
ryniku pracy za czas od 1 do 8 paździeinika 
rb. wykazuje 117.422 bezrobotny di zareje­
strowanych w PUPP. W oito-ńunku do ze­
szłego tygodniki bezrobocie wzrosło o 368 o- 
sófo. Na dzień 8 października zarejestrowa­
nych było 87.857 bezrobotnych mężczyzn i 
29.565 kobiet. Znaczniejszy wzrost bezro­
bocia nastąpił na terenie PUPP.: Łódź o 23 
osób, L u b i i di o 309 os^b, Biały­
stok o 139; zmniejszane natomiast na­
stąpiło na terenie PU-tT.:. Ltfów o 127 osób. 
Drohobycz o 362. woj. Śląskie o 558, Byd­
goszcz o 131 osób. /

UREGULOWANIE CZASU PRACY SŁUŻ­
BY DOMOWEJ. Ministerstwo pracy, dążąc 
do uregulowana stosunków shrżby domowej, 
opracowało projekt ustawy o prawach i obo­
wiązkach służby domowej. Projekt nie ogra­
niczając długości dnia pracy, przewiduje 
przymusowo dwtie godziny wypoczynku 
dziennie oraz jeden dzień wo-lty od pracy 
w tygodniu. Projekt ma być przedłożony 
Radzie ministrów do uchwalenia.

150 TYSIĘCY GĘSI Z ROSJI DO POL­
SKI. Kupcy poiocy zawarli z przedstawiciel 
st-wem haudiowem Ro-ji sow-.eckiej w Polsce 
umowę, w sprawie dostarczenia 150 tysięcy 
gęsi do Potoki do 1 ltotopada r. b.

Part.ja to gęsi, która przybędą e specjalne 
ml {dociągami kalkuluje się tan&ej aniżeli gę­
si polskie traktował' a jest jako partja prób­
na.
,TOWARZYSTWA „PROGRESS" I 
BOFERM" prowadzą pertraktacje z 
w’ sprawie nabycia placów W’ Gdyni. 
boferm“ zamierza urządzić w Gdyni 
po'ft przeładunkowy i składnicę <Ma 
tu węgla, przegnać zając znaczne

f
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„SKAR 
rządem 
„Śkfiur- 
własuy 
ekspor-

sumy na 
zmontowanie odpowiednich nowoczesnych u- 
rządizeń, „Progress44 natomiast. pragnie na­
być jedynie plac dla zabezpieczenia. sobie 
posiadania na ewentualne przyszłe inwes­
tycje i naraż ę aće zamierza czynić więk­
szych wkładów.

NOWE ELEKTROWNIE W WIELKO- 
POLSCE. Cały szereg miast wiełkopolsklch 
przystąpił do budowy nowych elektrowni, 
bądź też do rozszerzenia już istniejących. Po 
za Poznaniem do budowy elekbrown przykrą 
piły miasta prowincjonalne jak: Ostrów, 
Krotoszyn, Buk, Kobylin i cały szereg in­
nych. Prawie wszystkie prace związane z 
elektryfikacją naszych miast, wykonują fir­
my krajowe czysto polskie z pominięciem 
f rm zagranicznych.

RYNEK MATERJAŁÓW BUDOWLA­
NYCH. Na rynku wzmożony popyt na ce­
głę, ponieważ w szczególności na Górnym 
Śląsku, Pomorzu i w Warszawie ruch budo­
wlany 'ińetyłko nie słabnie, lecz nawet stale 
■rośnie. Do cegielni poznańskich 1 górno­
śląskich zgłaszają się odbiorcy z Warszawy, 
którzy zakupują całkowitą produkcję do koń 
ca b. t. Cegielnie b. Kongresówki nie przyj 
mują nowych zleceń na sprzedaż lub też stu 
wiają bardzo wygórowane warunki. Zapa­
sy wszystkich cegielni są wskuttk nadspo-

4
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gospodarstwa krajowego,
s za wy 1 Łodzi, a następnie miast znaszczo- 
nych przez wojnę i dotychczas w niedosta­
tecznej mierze odbudowanych, dalej Zagłę­
bia Dąbrowskiego i mia^t w województwach 
wschodnich. W tej kwestji ma zająć eżaimo- 
wieko Państwowa Rada funduszu rozbudo­
wy miast, która w krótkim czasie ma być 
zwołana.

Część wyżej wstpomnaróiego kredytu tj. 
20 proc, ma być rozdzielona na specjalne 
cele, a więc pomiędzy miasta zntozczone na 
kresach (rów*:  eż nlektóne wcentrum państwa-) 
na potrzeby Gdyni, na uzupełnienie kontyn­
gentu Warszawy i Łodzi, wreszcie na po­
trzeby osódfll podmiejskich, które w myśl de­
kretu będą miały prawo do kredytów ulgo­
wych z fuduszów rządowych.

spodarcza.
; dolewanie dobrej koiijunktury zupełnie wy- 
I czerpane. Ceny cegły mają wskutek silne­

go popytu tendencją wybitnie zwyżkową. 
Obecnie płacą franco wagon Wamszawa za 
1000 sztuk cegły — 90 zł., loco budowa zaś 
120 zł. Bardzo ważnem wydarzeniem jest 
zainteresowanie się Anglji i Ameryki cegłą 
polską. Niektórym wytwórniom poznańskim 

; zaofiarowano z zagranicy po kilkaset tysię- 
; cy -złotych na inwestycje, mające na celu u- 

•1-efpe-zeuie cegielni i budowę suszarni przez 
i zimę. Warszawscy przedsiębiorcy budowlani 

.-karżą s!ę, że Ministerstwo kolei dostarcza 
7xi mało wagonów na przywóz cegły z Górne 
g>o Jją-ka : Poznańskiego.

W przemyśle wapiennym ożywienie duże, 
cala prawie produkcja zbywana jest natych- 
mla tak, 'że zApasy są stosunkowo małe. 
Tendencja dla wapna jest bardzo mocna. No 
tują fran:co stacja Warszawa: wapno suche 
50 zł., lasowane 35 zł., loco budowla nato­
miast wapno suche 57.50, lasowane 50 zł. 
za tonnę, wapno rolnicze — 25 zł. za tonnę 
franco stacja Warszawa. Za gips murarski 
płaci e'ę 7.90, za gips szłukatorski — 9 zł., 
za worek, zawierający 75 kg. loco Warsza­
wa. Cena cementu wynosi 22 zł. za becz­
kę (180 kg.).

UPADEK POLSKIEGO RYBACTWA 
MORSKIEGO. Według statystyki moi-skie­
go urzędu rybackiego, średni połów ryb na 
potokiem wybrzeżu, bez rybactwa wolnego 
miasta Gdańska, wynosił w roku 1923 — 
4000 ton, w 1924 — 2.380 tou, w 1925 —
1.496.  a w 1926 ■— 1.812 ton. Znaczny ten 
spadek powstał głównie z braku szprotków, 
gdy bowiem w latach 1922 — 23 średnio ło 
wiono 2000 ton szprotów, w następnych la­
lach łowiono coraz mniej, a w 1926 tylko 
jakieś 10 proc, tej sumy.

Śledzie utrzymalły aię na poziomie 600 —- 
700 ton, flądry z 800—900 ton do 529. w
r. 1926; droższe ryby jak łosoś waha się od 
40 — 90 ton, węgorz utrzymuje się na jedna 
kowym poziomie 80 — 70 ton, dorsze czyli 
pomuchle ze średniej ilości 150 ton, spadły 
na flO — 120 (pominąwszy klęskowy dla 
tego gatunku rok 1925. kiedy połowy wyno­
siły tylko 50 ton). Powodom tego jes (nie­
odpowiednie wyekwipowanie naszych ryba­
ków w środki rybolóstwa. Bardzo mało ry­
baków na naszem wybrzeżu posiada łodzie 
motorowe, tak zwane kutry — do dalszych 
wyjazdów na morze.

Z giełdy warszawskie!.
CEDUŁA Z DNIA 15-10.

AKCJE: Bank Dyskontowy 137.00, Bank 
Handjlowy 129.50, Bank Potok. 159.50—
158.75—159.25, Bank Zachodni 28.50—29.00 
Bank Spółek Zarobk. 99.00, Chodorów 
175.00. Cukier 5.95—6.10, Firlej 58.00, Wy­
soka 138.00, Węgiel 117.25—118.50, Nobel 
54.00, Cegielski 54.50—55.00—54.50, Fitz- 
ner 7.10, Liiltpoip 39.50—39.75, Modrzejów

10.25—10.30, Norbliin 215.00, Ortwen 14.75, 
Ostrowiecki 100.00—102.00, Gosławice 83.00 
Rudzki 66.00—66.50. Starachowice 82.00— 
81.00-8225, Ureue 17.00—16.85—17.00, 7>a-

-wiernie 43.00—43.50—43.00. Zyrard” 
—21.50, Borkowski 4^0-445. „

WALUTY I DEWIZY: Nowy
Londyn 4.3.42, Paryż 354)0, W:ed«® 
Praga 26.41 i pół, Włoohy 46-70, 
1^4.18, Szwajcarja 171.93—171.9^ 
Kopenhaga 239.00.

Tendencja dla akcyj mocna, (#«■ 
ogół słaba.

Kronika OlkusKa-
Przed wyborami do Izby rzeni«s111,^ .

-Z Towarzystwa rzemieśintc® 
cu raiwMatn'jaj^, że TObramia.
w sprawie nowej ustawy i wyłK®^ _ i1''
6złej laby raem eśliniczej odbędą 
kus®u i IW Stale w niedzielę 16 b®-

Nagła śmierć w restauracj*-
W dn.iu 12 bm. zma.ri nagie w 

p. Opolskiego w Skaie, 60-letni 
Tomczyk, zamieszkały w Ojcowie- j
Kościuszko skonstantował chorobę

Uznanie dla pracy. .
Przy wypełnionej sałi Domu lu-do*  

było się w ubiegłą caediEeię zebranie 
mieszczan, na którem ra«dn: 
(klub 'demokratyczny) pp. Drozd^^^e . 
i Majcherklewicz zdawułi spra* 0 
działalność kiu/bu. Mówcy za]X>z-n^ 
nych z doko anemi pracami 
i z projektem prac na najbliższą i
Jeżeli s-ię spojrzy na cały ruch od® 
różnych iin westycyj w mieście, pJłJ
jest o czcmś mówić. Olkusz odna^ F 
ko i po amerykańsku. Zebra:ri 
ne zaufanie swemu klubowi, oraz 
wi, p. M. Stark ewóeizowl, który 9 
na sak. Kudb dTobno^mieszcizaito^ -e 
dnychj jest więc najsilniejszy w Ra ' 
skej.f

Zamknięcie niechlujnej f
W związku z walką z niecŁłuj4, 

djętą w całej Polsce, Magl^twt 
głosił specjalny regulamin 
rządkowy. Oprócz tego komisja 
przy Magis-tracie na czele z 
«kim, co kilifca dn: lustruje miooito 1 jrf® 
•nieporządków .pociąga do surowej 
dzialności. Z powodu niechlujstwa 
została my kwa żydowska.

^•xT^f7!!mXJiAe»Vł<K.'X«flSt'>(V -e.«U*2S  łflf*  
Dowcipny korepeW1^ 

Gd lat ^mieszka w Londynie niej^-i*  i > 
Noz, żyd, pochodzący z Radonia 
dorobił się pewnego majątku, P1"1 
sobie brata swego, Mojżesza. 
w Radomiu. Napisał mu, aby przy^y 
dynu, lecz poprzednio nauczył się 
gie toki ego. Żydek radomski 1 L
zmierrie z propozycji bogatego 
czął szukać nauozycieua ang elek^^ 
wiący w Radomiu student Mruk P 
za niewielką opłatą żydkowi w** 110 
zasady języka angielskiego.

Mojzesz był n:ezwykle 
już po 3 miesiącach nauki napi^^^ 
Londynie, te dostatecznie włada .
zykiem, aby nie zginąć w Lofldy^^y

Chcąc pochwalić się swą a1#1 
powitał brata, który przyjechał P° 
Potoki, następującą orać ją:

— Salve, frater tuus Moses 
Quld novi in familia nostra? ( 
bwój Mojżesz pozdrawia ciebie. 
w rodzinie raszej?).

Mister Noz nie rozumiał ani 
zumiał też dalszych słów brata, 
nych „poprawną angielszczyzn 
mieli się dopiero, gdy „pra-wdz’*'  
e Londynu oświadczył: e? .40

— Wus is, Mojeze? Btote rn€ńi. j^2'
I już -bez przeszkód wygadali e $ 

„swojskim* 4.
O rozwiązanie zagadki rie >• 

wci-pny student, nie znając 
go, a nie chcąc, utracić zarobku 
przeczuwającego nic złego (r
niej języka łacińskiego. Po 
czarowaniu żydek naipewno wy*  -r 
•wonabyte wiadomości, aby stać 
rem“, ..aptekarzem“ lub kimś P°°
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sprzedam
bardzo dobr.ie prosperOi^ jg

Handel kolonialny 1 
do śniadań 

w KRAKOWIE
w śródmieściu wrtz i

ZgLTe- TEOFIL _
Kraków, Zwierzyniecka



X!H?JFW ZACHODNI1*, — <Tv'a 16 paWemła 19g7 rota.

* całej Polski.

UMORZENIE SPRAWY 
min. składkowskiego. 

p
ięj to'ais ter Sklartkorrsk . jadąc eatnocho- 
Ąjjk którym sam kierował, przejechał w Za 

2c2yinie daiecko. Obecnie dono«K]. ie 
w Zamościu sprawę umorzył na 

52 art. U. P. K.
"°2 Drzymały sprzedany za 20 

groszy.
& o słynnym Drzymafe i je-

b?ł t<a|k długo eymbołcm u- 
J/11*1 polskiej ziem przez naszego cliło 

Czasach niewoli. Odgrzał niedawno na 
I, hjstorję Drzymały znakomity pisarz 
'k^^eenhoff, ailc i ta sprawa zdążyła już

eię jeden człowiek uparty w Kró- 
Hucie na Śląsku. p. Aleksander Piec 

Siecznie chctał eię do w edzieć. gdzie 
^f^iewa wóz Drzymały. Na zapytanie, 
^j^°Wiane w tej sprawie do „111. Kurjera 
^ai trzyma! on 17 grudnia 1924 r. od po 

wóz Drzymały jest nadal ra Wa- 
\ L^tadomość ta zresztą była nieprawd®! 
kjąkrOpiero zarząd Muzeum narodowego o- 

P‘eoa-’ iż ”WÓ2 Drzyma,’y z powodu 
^’^'riyc-h rozmiarów i braku gmachu, któ 

na pom eszczen e zbiorów nie
* u' musiał stać ca otwartej przestrzeni

gnić. Nie znalazło się możności dal- 
utrzymania, zdjęto węc piany i 

1%?^ i wóz sprzedano drogą ofert44.
luie w<^2 DrZymaly sprzeva.no 'a licy- 

Hipcu 1922 r. za. 100.000 marek pol- 
hyj (dziś około 20 grodzy). Za tę cenę na- 

gospodarz p. Józef Butylkśki z Prą- 
ęJJ^rwonego pod Krakowem, urządziw 

z n eo° *•  lWe platformę. Ponieważ 
tego wozu jest nadzwyczaj mocne 

IWue, przelo służy oo transportów caęż 
**t6dm:otów do 150 cetnarów.

. Dracenie zbrodniarzy.
W a

J buh U bm. wyrokiem sądu dorażrego 
ŁO5tar* okazani na karę śrarerci: 

^fcrkacz. lat 22 i Teodor Świętoziel- 
r,- za to, że w nocy na 15 wrześna

w0*On^ Zagaje wtarg ęłi do mieszka- 
%J?*y  Jewdokji Derkaezowej. bratowej 

| Teodora Derkacza i za pomocą
N: w z ka-rabinu i rewolweru zamordo- 

1 fcfclu żywiku Derkaćzową i jej dwoje 
1 dwuletnią Nadzieję i sześcioletniego 

°raz gościa Derkaczo-wej, Grzegorza 
: a następ de spalali dom wraz z
i bC 'anymi przez «dcb’e ludźmi. Obrona, 

wn.oda prośbę o uL^ka wionie. 
ti»łt “a< Rzeczypospolitej prośby tej je- 

" Uw^ględn ł. wobec czego karę śnr.er
* TWetn obu skazanych wykonano.
hk

' TYMOSzczUK wyjechał do
ty ARGENTYNY.

<łon:es eń ukraińskiego pęrjodyka 
J^spartyjny poei ukraiński J. Ty- 

jXi ”‘S kakupiweay w jednej z miejaeo- 
tySL^entytekich parcelę, wyjechał do 

Air^- Poseł Tyinoszczuk oczekiwał 
®“^zy na zakończeń e kadencji 

I. Ł ’ wobec spodziewanego oiezadłu-
V td^Łai’ a obecnych iab ustawodaw-
V % yd<yv'-ał się na wyjazd przed forma’ 
w^?*ozen-eni  kadencji. Poseł Tymosz

sterany był z okręgu Równe — Łuck. 

^BSZT°WANIE MICKIEWICZA.

K ty,,.12 bm. z rozkazu prokuratorii poili-
> yfc^na w Wilnie przeprowadziła re- 

kHię ^^Wzkanini znanego działacza b.a- 
A- Ludkiewicza, którego aneszto 

^^fc^ieziono do więzienia na Łuk - 
tto^^ztowanic jego pozoetaje w ści 
sj^ku z będącem na ukończeń u śledź 

VPTn w oprawie białoruskiej wło- 
^Vłt>^Otin"-’CŁe^ hromady i wywołane zo 

śeirdego związku i wspól- 
7^un‘<®0 Łuck łowicza z a keją prze- 

przywódców bromady. prze- 
V‘rH:v- dłuższego czasu w areszcie 

w więzień; u śledczcm we 
Poznaniem. Antoni Łuck.e- 

bląj ^dnym z pierwszych twórców ru- 
Jfcwoze w r. 1905 był 

rfcdaktorem tygodnika bałoru^- 
J0LY“^alt. w czasie okupacji niernec- 

był ^gorliwym propagatorem 
pań-twu białoruskiego. Pod 

pokojowych w Wensału 
, o * Przebywał w Paryżu, gdzie sta 

niepodległej repuibl- 
której miał zostać prezyden- 

L — Cz P^bywał w Paryżu za pic 
2yniywaDe od Pethiry.

BOJOWY JEJ DZIAŁACZ WŁAŚCICIELEM DOMU NIERZĄDU.

PoEicja we Lwowie wykryła przy ul. 0;<so- 
łdńtkich dcm nierządu. Sprawa ta jest inte­
resująca ze względu na o-obę wlaścicela te­
go „przedsiębiorstwaniejakiego Filipow­
skiego i jego nczYrykle barwną karierę po­
lityczną.

Pan ten pozostawał w kontakcie z koła­
mi komainistycznomi, pozatem był mężem 
izaufania lwowskiego Zwązku naprawy Rzc- 
ozyp&spolłtej, a dwa lata temu mężem zaufa- 
•nća pcw. Bryla i z jego ramienia wodzem bo­
jówki stronnictwa chlopsk ego. Po przewro­
cie majowym oddał się na usługi sanacji, 
bra! udiiał w zjeździć partji pracy we Łwo- 
we i wygłosił na nim przemówienie, two­
rzył rówfflueź bojową osłonę dla pierwszego 
wiecu Zwią-zlcu naprawy Rzeczypospoili-tej.

W przeddzień wiecu w Sokole w oprawie 
wprowadzenia języka HKtkego do szkól pol­
skich, do jednego z organiizatorów togo wie­
cu zgłosił się ktoś telefonicznie i zawadamia 
jąc go, że wiecowi grozi rozbicie, prosił o 
rozmowę w tej sprawie. Okazało się^ że o­

Ohydne fałszowanie historii.
FILM SOWIECKI O POWSTANIU 1863 ROKU.

„Zwiezda" mińska z dnia 6 października , 
donosi, żc białoruski komiłsarjat oświat}’ v\y 
kończył wielki film propagandowy na temat 
pow&tarća 1863 r. który ma być wyświetla­
ny w rocznicę 10-locia rewolucji pażdzlorni- 
ko-wej w całej Rosji. Film nosi nazwę „Ko- 
etU6 Kalinowski4*,  a treść jego tak „Zwieź­
cie/4 przedstawia:

W 1863 r. wybuchło powetarie białorue- 
kiej ludrości przeciwko carowi rosyjskiemu 
i panom pólek im. „Precz z carem, precz z 
panami44 rozlegało się we wszystkich wetach 
białoruskich. Organizatorem i kier o-wałkiem 
włościańetwa był młody rew>oluc;orista Ko- 
8<t'Uś Kalinowski. W ogniu powstania, opie­
rając eię na masach włościańekich, Kalinow 
eki utworzył „czerwony nząd“ i miaro wał 
e-ióbie „czerwonym dyktatorem Białorusi44. 
W’ Białymstoku wydawano po białorusku pi­
smo „Mużyckaja Prauda44 drukowano ode­
zwy i wzywano do powstania. Do wallki z 
•powstańcami Aleksarder U wysłał „Murawje 
wa Wies-zatóela44. Szlachta polska zobaczyw­
szy, że zagraża jej stryczek, zaczęła składać 
czołobitne hołdy i prosć o łaskę.

Nieugięty pozostał tylko Kalinowski z od­
działem białorusinów. W odipowiedzi na we­
zwanie poddania się organizuje rewoiucyjry 
trybunał i oddziały kindrżałowców. Wszyst­
kie wysiłki caryzmu skierowane zostały do 
walki z Kaliro-wsktai. Zostaje on amztowa 
oy na skutek zdrady jednego z pomocników 
i 17 października 1864 r. stracony przez po- 
wietszerie „Wierzę w siłę narodu41 — wołał 
Kalinowski na szafocie. Huk bębnów zagłu­
szył jego słowa i pętlica zdiaiwata szyję.

„Zwiezda44 pola je równocześnie parę zd:ęć 
z tego filmu, na którym widzimy Kalinow­
skiego w rubaszce moskiewskiej z kaukaską
krzywą szablą u boku. Obok niego stoją „po j

czysto pszczelny, sp0 - 
źywczo-leczniczy, naj. 
lepszej jakości, teęo 

roczny, wysyła po cenach rekla- 
Uamowych za pobraniem poczt.: 
< Kg — 10.50 Zi 5 kg. - 14.50, 
10 kg. — 27 zł„ 20 kg. — 50 z\, 
vvraz z opłatą pocztową i ulaszan 
^mi. 66%)

Arnold Kleiner, Podowu.oczyska 
nl. Mick<eW‘CTa Nr. 47 (Malop.i

a tasow i Policji lijoi.
w - a to wicach, Młyńska nr. 4. 

znajduje się aparat do mierzenia 
twardości stal „Bóhler - Harteprfl- 
fer% pochodzący prawdopodobnie 
z kradzieży, po odbiór którego po 
szkodowany może sie zgłosić poa 

wyżej wskazanym adresem
Kierownik I Komisariatu

UmNCZfK pkoffl.
6638

M-ym informatorem był >oie kto inny, jak ton 
wm Filipowski, który potem w rozmowie o- ‘ 

; świadczył, że jest przywódcą bojówki Związ­
ku naprawy Rzeczypospolitej i Związku 
strzeleckiego, że ma do rozporządzenia 50 
ludzi . że otrzymał ro-zkaz od prezesa Zwfąz • 
ku strzeleckiego p. Sohmala, aby za w*zel-  • 
ką cenę ten wiec rozbić. Rozkaz ten uważa 
za haniebny, ale nie chce pozbawiać swoich 
ludzi zarobku przez n nusłucliamie go, wo­
bec tego proponuje, aby mu uniemożliwiono 
rozb» wiecu.

Oczywiście — na w adomość o tem organi­
zatorzy wiecu zastosowaCii środki ostrożności ; 
i nie dopuścili do zakłócenia porządku. Bo- i 
jów«ka Fikpawcikiego była jednak na sa»H o- | 
beoma.

Sanacyjny hoojwiec wraz ze wspólniczką 
przedsiębiorstwa przy ul. Ossolińskich zo­
stali aresztowani i odstawieni do więzienia. 
Policja stwierdziła, że Filipowski był już ka­
rany za kradzież.

iwstańcy41 białoruscy w konfederatkach na 
głowach.

Taka je«st bolesna parodja męczeństwa r. 
1863 dokonara przy pomocy masy wojska i » 
tłumów na ulicach Mińska.
« Każdy oświecony Polak w*ie  doskonale, jle j 

ohydnego kłamstwa historycznego mieści 
się w tym filmie propagardectym, zaczyna­
jąc od faktu, że powstanie skierowane było | 
przeciwko „panom polskim44.

Film u» obliczony jest na grubą ciemrotę 
ludność białoruskiej. Ma on na celu zohydzę 
rie szlachty polskiej, która rzekomo składa­
ła hołdy Murawjewowi. Film ten jest ^szczo 
jednym dowodem, jak bolszewicy obchodzą 
się z faktami historyc(znymć i walczą z pol­
skością w Mińszczyźnie.

Dobrze urocentuiąca twarz.
Najpopularniejszą postacią wśród aktorów 

sowieckich jest Wasdij Nikandrow, artysta 
fi-linowy. N e ma on wprawdzie te/entu, nie 
odznacza się irtełigoneją. natomaat .est łu­
dząco podobny do Lenina. I to właśnie sprar 
»wtło, iż Wasćlćj Nikandrow pobiera fantasty- 
czrą gażę i mieszka w najwytworniejszych 
hotelach. Do niedawna był sobowtór Lenina 
robotnikiem w zakładach Putiiłowełkich i 
wrzucał węgiel pod kotły. „Sow-Kmo44 'po­
szukiwało aktora, któryby mógł wystąpić w 

' roli Lenka. Nikandrow zgłosił się do reżyse 
' ra i natyclimiast był zaangażowany. Jedy- 
Inem staraniem sowieckiej gwiazdy filmowej 

jest obecnie, aby rajb ar dziej upodobnić się 
do twórcy bolszew.<zmu. Studjuje więc jego 
fotografie, uczy ®ę jego ruchów, ubiera sćę 

’ jak Lenin, a żyje jak maharadża.

SZKOŁA
pisania i liczenia na maszynach 

już otwarta
«le zapisy jeszcze przyjmuje księ­
garnia „KOLON JI“ bOÓNOWlEC.

T»1 ł łR T-l KOC

Ze świata.
PAŃSTWOWY MONOPOL GRY 

HAZARDOWEJ.

W Niemczech rozważany jest, całkiem po­
ważnie projekt, aby państwo otwierało, i pro 
wadziło na własną rękę domy gier hazardo- 
wych i to odrazu ra wielką skalę. W każdem 
m oście, liczącem ponad 200.000 mieszkań­
ców, byłby otwarty — według projektu po­
wyższego — zakład państwowy gry w rulet­
kę i bakarata, w którym obywatele mogliby 
się zgrywać zupełnie oficjalnie, bez żadnej 
obawy, że lada chwila do lokalu wkroczy po­
licja, a pieniądze ich będą skonfiskowane 
przez państwo. A zatem byłby to moropol 
gry hazardowej taki, jak monopol tytoniowy, 
alkoholowy iub zapałczany.

LITWA WYDALA 14.C00 OPTANTÓW 
NIEMIECKICH.

Berł-uWka- agencja „Telegr. Unlon44 podnosi 
alarm, 14.000 optartów niemieckich na 
Litwie i w Kłajpedzie zostanie wydalonych 
e dniem 1 kwietnia 1928. Optanci kłajpedizcy 
mają prawo pobytu na Litwie ra lat 3. 0 
przedłurżeniu im tego prawa pobytu decydu­
ją wr my^l traktatu władze kłajped-akie. 
Wbrm jednak tym przepisom władze litów 
fekie wtrącają się w te sprawy i bezprawnie 
o nich decydują. Jak dalej twierdzi „Telegr. 
Unior“, grozi więc niebezpieczeństwo, bc 
jeżeli nie zmusi się Litwy do ścisłego wyko­
nania statutu kłajpedzkiego, który sprawę 
optantów odda je wyłącznie w ręce władz 
kła.jpedak’oh. to prawo pobytu Niemców ra 
Lfajwie nie zostanie przedłużone i będą oni 
wydaleni z Kłajpedy.

DEFICYT FAŁSZERZY BANKNOTÓW.
Berlińska policja wykryła wielką fabrykę 

fałszywych monet i bankrotów, należącą do 
dwu ..kupców4* Karola Kurza i W która 
Schindlera. Fałszerze prowadzili własną bu 
cbalterję, gdzie notowali wszystkie swe zyski 
od roku 1925. Z ksiąg ich wyn ka, źe po o- 
dliczeuiu kosztów produkcji fabryka praco­
wała z bardzo zrikomym zysk‘em. nie stoją 
cym w żadnym stosunku do ryzyka.

ZIMNA KREW MASZYNISTY.
W Stoneharen w Szkocji zdarzył się wy­

padek, który gdyby nie przyzomność maszy­
nisty, spowodować mógł śmierć 700 iudzi. 
Kiedy ekspres idący z Alberdeen do Londy 
ru, ciągniony przez dwie lokomotywy, prze­
jeżdża! na wiadukcie Stonehaven nad wąwo 
zem Deu of Logie na wysokości 50 m., kie­
rownik pierwszej maszyny zauważył, że ra ty 
łach pociągu stało się coś nieprawidłowego. 
Zdając sobie spiawę z niebezpieczeństwa 
przy zbyt nagłem zahamowaniu wagonów, 
które mogłyby wykoleić się i wpaść do poto 
ku, hamował stopriowo i zdołał zatrzymać 
pociąg bez niebezpiecznego wstrząsu. Oka­
zało się wtedy, że cztery wagońy sypialne i 
druga lokomotywa wyskoczyły z szyp i zła­
mały częściowo para<pet. Gdyby nie zimna 
krew- maszynisty pierwszego parowo-zu, ka­
tastrofa była nieuniknioną: Życie 700 pasa 
żerów wsiało na włosku

Sprzedam

KAMIENICĘ 
z wolnem mtaMkaoiem w Katowicach 
ul. Krzywa 10. Tamże 16 I 17 paź­
dziernika będę przyjmował zgłoszenia. 
\V razie nieuskuteczoieoia sprzedaży po 
tern w Kaliszu, ul. ótawiszyńska nr. 1 
664^ Mazurek.

kosztuje abonament w czytelń

„WYGODA-
STALE NOWOŚCI

beletrystyka, książKi do lek­
tury smolnej, specjalny dzi; 

dla młodzieży.

KAUJA ZNIŻONA i

sprzeva.no
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OGŁOSZENIE!
Urząd Skarbowy podatków i opłat skarbów)^ 

w Olkuszu podaie do wiadomości publiczne,, że w & 
lu ściągnięcia zaległości skarbowych z p. Kazimie^8 
Arkuszewskiego odbędzie się licytacja publiczna dn* 3 
18-go października 1927 roku od godziny 10-tej ra”0 
w majątku ziemskim „Pilica—Zamek" dla sprzeda^ 
ruchomości, należąnych do tegoż p. Arkuszewskiego' 
składających się z:

jeszcze ojciec mój byt gorącym zwolennikiem 
MYDŁA JELEŃ -SCH1CHT, i stale je używał 
Jest ono bowiem wyrabiane z najlepszych surowców, wydajne 

w użyciu i przez to tanie.
Przy małym trudzie bielizna staje się śnieżno-białą. Niech 
Pan zatem żąda jedynie MYDLĄ JELEŃ - SCHICH F. 

Proszę wystrzegać się falsyfikatów i zwracać uwagę na markę-

.ą.
4 start żyta po 300 mat. każda od sumy szacunku 12.000 zlot-r
350 metrów wyki ., „ „ „ 14.0(K „
500 ,, owsa ,, „ „ 17.000 *
200 „ jęcamenia ,, „ 8.500 „
200 m. sześciennych drzewa budulcowego, znajdując**

go się w Czarnym lesie — 30 złotych ’ — — 6.000 * j

lócybaeja rozpocz-Mc s‘.ę od powyższych euin -zacunikowych f | 
plus)

Wyżej wyszczególnić ne przedmioty można obadać przed
cją na miejscu w przytoc zonym majątku.

Urząd Skarbowy wzywa liicytan-lów o stawienie a*ię  w o-an^ 
mym terminie z gotówką.

Refitekto-nci przed przystąpieniem do licytacji obowiązani « 
życ kaucję w wysokości 10 proc. sumy szacuntkowej przedmiot#; ■ 
przetargu którego zamierzają przy*.-tąpie

Naczelnik Urzędu Skarbjweg0

( - ) J. Płazak.

4
Olikueiz, dnia 4 październik a 1927 roku.

Dnia 14 października 1927 r. Nr. E. 1480|27.

Ogłoszenie o licytacji.
Komornik przy Sądzie Okręgowym w Sosnowcu re­

wiru Olkuskiego zamieszkały w Olkuszu na zasadzie art, 
1030 u. p. c. ogłasza, że w dniu 9 listopada 1927 r. 
w Żarnowcu przy Urzędzie gminy odbędzie się sprzedaż 
z publicznej iicyiacii ruchomości, a mianowicie: 1-go me­
tra żyta, 2-ch metrów pszenicy, krowy czarnej lat 7, itp. 
oszacowanych na 710 zł. (siedmset dziesięć zt.) a nalp 
żących do Jana i Balbiny małż. Szczęśniaków, zumiesz 
kałych we wsi Wola Libertowska, gminy żarnowiec. 
6636 Komornik Sądowy W e w e r e k.

Miód!
już nadszedł

5 kg. prawdziwego miodu 
tylko 15 zł 

Maczka dla dzieci 
Lacto Bebe 1 5'JDnia 13 października 1927 r. Nr. E 1390|27_

Ogłoszenie o licytacji.
Komornik przy Sądzie Okręgowym w Sosnowcu rewiru 

Olkuskiego zamieszkały w Olkuszu, na zasadzie art. 1030 
u. p. c. ogłasza, że w dniu 9 listopada 1927^r. w żar­
nowcu przy Urzędzie gminy, odbędzie się sprzedaż z pu­
blicznej licytacji różnych rucho mości, a mianowicie: 10 
metrów pszenicy itp. oszacowanych na 800 zł. (ośmset 
złotych) a należących do Macieja Klęka zamieszkałego 
w Łanacn Wielkicn gminy żarnowiec.
6662 Komornik Sądowy W e w e r e k.

2 Sery oryginalne, hurt i detal 
'□ marynaty krajowe i zagraniczne, 
> wętluny litewskie, kawa na czar 
** ną f herbaty. Grzyby suszone 
«- prawe.
co w a k 1 e p i e
oj A. Koziołkowa i M. Jędryczka 

6247-14 w Sosnowcu.

Kartolfle jadalne 
po 9 zł. za korzec 6675 

w skhpie E. Z elezlGa 

w Rozwoju, tel. 6 20.

PRZETARG
na wykonanie próbnych wierceń

Pomorski Urząd wojewódzki w Toruniu 
ogłasza przetarg na wykonanie okoio 13 pró­
bnych wierceń do głębokości 25 m. i około 
22 wierceń do głębokoś ci 20 m przez dolinę 
Wisły pod przyczółki i filaiy projektowanego 
mostu przez Wisłę w Toruniu. Około 9 — 12 
wierceń będzie wykonane w Wiśle przy śre­
dniej głębokości wody 4—5 m.

Kosztorys winien zawierać ceny jednostkowi 
wykonania 1 m b wiercenia na Wiśle i na lądzie 
łącznie z wszystkimi materjałami, narzędziami i ro 
botami pomocn’czemi-

Oferty naldży składać w terminie do dnia 31 
paźdz ernika r. b. godzina 10 rano w zapieczętować 
nej kopercie z napisem „Olerta na wykonan e 
próbnych wierceń przez Wisłę w Toruniu*  do Od­
działu Drogowo Wodnego Pomorskiego Urzędu Wo- 
jewódzk ego pokój 45.

Do oferty należy dołączyć dowód złożenia Wa' 
djum w go’ówce lub papierach wartościowych 
wysokość*  5 proc, oferowanej kwoty.

Pomorski Urząd Wojewódzki zastrzega sobie 
wolny wybór ofert oraz prawo zwiększenia iub 
zmniejszenia o 25 proc, zarówno ilości otwpróW 
wiertniczych jak icn głębokości. ó64&

.-Z.

■I

PIEGI s

żółte plamy, opaleniznę usuwa pod 
gwarancją aptekarza

JANA GADEBUSCHA
,AXELA“ krem od piegów pól słoi­
ka zł. 2.50 cały słoik zł. 4 50, do 
lego ,AXtLA“ mydło 1 kawałek 

zł 1.25 3 kawałki zł. 3.50.

„AXELA*  T.Z.O.P Poznań, Npwa 7 
W Sosnowcu do nabycia w Skła­

dzie T-wa „SIŁA".
Ul. Kościelna Hale Targowe.

kto używa 6671
Ten stale pięknym 
i młodym bywa

Plam, wągrów i piegów
się pozbywa

Żądać wszędzie!

WŁOSÓW
,csencia wiiinowo Chrfl'e* f} 
w Mydło Chinowo - Cbm*  ^te t 
{ł Kogutkiem) .'•przedaJJ 
składy apteczne. Główni fg,, 
Apteka Gaseckiego, »*•  
Nr. 16.RUTH HAUSER I

powróciła.
Poleca duży wybór firanek, kap, cbusiek, poduszek, bielizny, wzo­

ry no haftu wedug ostatnich modeli paryskich.
Przyjmuje uczemce do kompletu hafciarsko - dekoracyjnego

Zapisy i informacje od g. 11 — 1 i 4~6 Wspólna 4 tel. 10-38
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Szczęście i fortuna n Twych drzwi!
Otwórz je umiejętnie!

^uPując LOS 16-ej Polskiej Państwowej Loterji Klasowej
* w słynnej ze s?częścią kolekturze

lUIlEii S^9 MIEH 1L
Katowice, ul. Sw Jana 11. Tei. 1083 i 1136
„ trafisz na drogę powodzenia

0 drugi los wygrywa. Co drugi los wygrywa.
Główna wygrana Zł. 650,000

wygrane po Zl. 4UO.OOO, 250,0CO, 100,000, 75.01.0, 00,000. 
.000, 30,000. 25,QOO i t.d na ogólną sumę Zł. 20,000,003

Cena losów niezmieniona.
^aiv los Z*.  40, pól losn 20, ćwierć losu Zł. 10- 

e własnym interesie każdy grać powinien w naszej 
szczęśliwej kolekturze.

Zamówienia wysyłamy odwrotną pocztą. 
Rachunek P. K. O 300,649

Przewiduje się brak losów. 6065

W niedzielę linia 23 pażdzlarn.ka 1927 r. o godz. 4-el 
no poi. w lokalu izimuaziutn orz? ul. Wvsokls| Nr. 8 

(wejście Dziewicza 4) odbędzie się:

Walne Zebranie Członków
Zrzeszenia Rodzicielskiego

Szkół Średnich i Fachowych na Zagłębie Dąbrowskie 
w Sosnowcu

ż następującym porządkiem dziennym:
p. 1. Zagajenie i wybór Prezydium
, 2. Odczytanie protokułu ostatniego Walnego Zebrania
„ 3. Sprawozdanie Zartądu Zrzeszenia
B 4. Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej
„ 5 Sprawozdanie Dyrektora Gimnazjum
, 6 Plan pracy na rok szk. 1927(28
„ 7. Zatwierdzenie budżetu na rok szk. 1927
w 8 Wolne wnioski 6659

Zebranie powyższe odbędzie się punktualnie w oznaczonym termi­
nie i będzie prawomocne bez względu na ilość obecnych członków. 

ZARZĄD..

■XXXXXXXKXXB
Gdy

Szukasz Szczęścia 
kup Los Loterii Państwowej 

w kolekturze 

Józefa Hlawskiego 
w Sosnowcu, 3 go Maj'a 23 

Główna wygrana 

650,000 zł. 
Co drugi los wygrywa

Cena całego losu zł. 40, pól 
zl. 20 ćwiartka zł 10. 6579-3

■XXXXXXXXKXB

ZfitbB WIM-BEBOT 

Bolesława Ratajskiego 
Sosnowiec ul. B. Głowackiego 5 
Przyjmuje wszelkie zamówienia w tym 

zakresie.
Przeróbka starych mebli i materacy l.t.p. 

TBl-FFON Nr €-37. 66 <4

XXXXMXXXXXXJKXXXXKXX7

FUTRA H
J* B°Hdne o najnowszym kroju, po cenach niskich poleca J

I ANTONIEGO TRĄBKI SYN^W KRAKOWIE, IX ułiCa Srews^a 1 12. Telefon 3464.g 1ĘKSZY WY8OR. NAJWIĘKSZY WYBÓR. £
M ^yimuu x Sprzedaż hurtowa i częściowa. >

J również wszelkiego rodzaju przeróbki i reperacje,

f. OGŁOSZENIE.

tR!»tro«aii lim1 jliBii Dtotóiffi
w s O S N O W C U

t’. Potrt°uP°’Jszec*1D'enia zastosowania energii elektryczne 
taniei doinowc ' uprzystępnienia korzystania z nie 

’wi# tum zamożnel ludności, zamierza ułatwić wykony I
11 prz« ,Szych instalacji do światła i do drobnego na

- za»tosowaniu spłat za instalacjęNA raty miesięczne.
*ilK(<>rzyWL* C0Qywania tnatatacji na raty aą upoważnieni li 

,rekcn płc?si°aow»»i, których adresy moina otrzyma.
’ a*hień  .. etlr°wni, Instalatorzy udzielają tez wazelfclc1 

»» Prz potrzebnycb.
'* łhe fJ?tC’e,zKioszonej instalacji do wykonania na raty 

„ Wy, u °d u*nania  Elektrowni.
°Ś^ ^iorowego kredytu jest dostateczna lecz 

‘ 5235

<1........ "—■ ''
> *'^Ąrj  r ' oattBśCłoas*  I -Hm’;- ■ -i-f •ui‘~r-' wnm unnnmip
^NO-WyżSzyr" * WIECZORUWYCH 2-u LET >ICH rRAK. | 

j ^rCH KURSÓW HANDLOWO BUCH4LTERYJsYCH •
^'nhodut JLLH wolskiej. I
fo. * 1 OśwjeCenia pr, snowc“ zatwierdzonych przez \ imslerstwo > 

4 rul)l cznego z prawem wydawania świadectw, I
%?*y|m uie , ZAWIADAMIA

r°cznyPor.“"dydstów obojga pici; na kura 2 u letni r.o- | 
7C« od JO dn to • na. P°®żczególne przedmioty, w godzinach « 

* wiec« od 7 do 9 przy ul Kamiennej Nr. 6. | 

^?I?eSazne wszelkiego rodzaju: 
drucjjp^ *elazne, narzędzia, okucia do mebli, wy.

1 kuchence ^wożdiie, śruby do drzewa, spręte domo- 
’*>  broń, iEEU|aClr°'ł aluzn. blacbowe emalj, 1 cynko- 

lanasn--'* ’ ,ma,zy“y do szycia, rowery i części
I A Ky 6 po ecam w wielkim wyborze. 6563-3

I-.^LLad BRZOZOWSKI
vt|- 643 s Nl’ MaSZYN i towarów żelaznych

owiec, ul. Modrz ejowska 3. Tel 643t

a.

I

ZAKŁAD
Rzeźblarska-kamlenlarskl 1 betonom

Fr. FOCHTMANA
w Dorowie Gfir.na Retoie oaotey iai.149.
Wykonywa: Pomniki, Figury, Grobowce, toczaki 
do ostrtenia narzędzi, tablice marmurowe, blaty 

umywalniowe i kontuarowe. 6161 
Dział betonowy: Rury kanalizacyjne, kręgi stu­
dzienne, stopnie moiajkowe, płyty trotuarowe. po­
sadzki i słupy ogrodzeniowe i wszelkie roboty 
budowlane wchodzące w zakres powyższy. Wy­
konanie solidne Ceny przystępne a nawet i ratami.

(EGU SZLAKOWA
budowianą

mają stale do oddania w ilo­
ściach wagonowych

Modrzeio vssłe Zakłady 
GOrolczo-Hutaicio 

8o. Akc. w Sosnowca.
 6621-3

Niniejszem zawiadamiam Sz. Klijentelę, iż już na­
deszła znana w całym świecie ze swej dobroci angielska

ATA LYONSa
i jest u mnie do nabycia

EMIL WOŹNIAK
Dąbrowa Górnicza.

I

M
IfeMM

03BFl

RADION
sam pierze!
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>/ nie tą piękno. noz tojldnikpli- 
ntch cowedłP clirpl z lego powo- 

de."HiI.tanie myffla mszcza sSórę 
w okropny, sposób I czyiilę is Wzp«v 

ka. Utnlsle iodnak wspaniały Sra-' 
dek przeciw temu jfleffiMiagfiita. , 

(Zakupie ncitii kooncznro „mydło Z 
SF/' Eodontay z prasa”. odzsaczalico 

ale laeoffnoScla W uficlu ITnitKu.

1lxi Poorapumy Noe; nasza I limznę. 
/Już pierw.-porinc.wywwuia za-- 
cnwyt ojciny stirOdJjs^ej pospo.

,«jn.jBłieijj«SSąorwo wyrazu!, 
: .mydlą

(Mydło

-paiert.
Gi acrul. y zastępca na Zagłębie Dąbrowskie

A. M. Redlić — Będzin, Kołłątaja 34
"■iiiiiniiiii—iiiiimiMiiMwiiiinMiii>niiiiiiai iimum. zwc

Nie ulega wątpliwości, że 

mydło .Siła*  jest najlepsze. 
ZA DOSKONAŁOŚĆ zostało wy­
różnione srebrnym medalem na 

wystawie w Katowicach. 6674 
Skład Fabryczny T-wa „SIL A*,  

ul. Kościelna.

D^trzeona za.-az smżąca do wszyst 
* kiego znająca kuchnię z dobrem! 
świadectwami. Wiadomość: Szwarc, 
Sosnowiec, Kaliska la od 2 — 7 po 
poi_________ _ 6634-2
Potrzebny zdolny tokarz, wiado­

mość Kaliska Nr. 4. Sosnowec 
6624-2

Dotrzebna ekspedientka do wędli-
* niarni, Sosnowiec. Warszawska 14
Kos, _____ __ 6601-3
Doszukuje się kucharki od i-go li-
* stopada — zgłaszać się koo Mi 
lowice. WieczorŁiewlcz.6650-2

| Drobne ogłoszenia. | Kupno i sprzedaż.
_

«BmramKNBMmMnS

Posady i prace.

plac sprzedam w Będzinie przy ul. 
* Kościuszki (przystanek tramwafu) 
Sosnowiec, 3-go Maja 15 Przytulski.

6639

Do sprzedania pies wilczur treso­
wany, wiadomość: jasna 12 So- 

snowiec- 6623-2

Iest do si rzeuania krowa dobra, du­
ża. cielna. WadomośC Sosnowiec, 

ul. Piłsudskiego Nr. C6. u Zakuwaj. 
6619-2

]V|eb|e ototnaoY mokletowe, dywa- 
nlkowe w różaych kolorach za 

połówkę I na raty. Sosnowiec Pogoń, 
ulica Nowonogońska 17, Bracia Ant- 
c.rflk. 6618-6
'Trociny i wióry po cenie niskief 
* sprzeda je frma .Model*  w So­

snowcu ul. Zygmunta 5.____ 6574-2
O kotły parowe wodnorurkowe z 
** przegrzew. Fitzner Gamper 12 Atm 
po 138 rrq. dow oprzew z Par Ma­
szyną wentylową równocieczną nat. 
Stumpfa iednocyllndrowa 25CI300 km. 
Erste Brtinner M. Fk. w doskonałym 
stanie sprzeda Tuw. .Promotor*  War 
szawa. Mokotowska 16, tel. 303-34 i 
303-37. 6460-3
l/'ożuch kryty do sprzedania. Sosno- 
** wiec. Będzińska 32. 6646

Lokale. I
Qzukam pokoju za francuski i mu 

«ykę. Warunki do umowy. Admi- 
nistra aja Kurjera Zachodniego Sosno- 
wiec, dla A D “_________6636.g
TFa. pokoi l fcucnoia w uędaion: ud- 

dam sklep z pokojem w Sosno­
wcu. (Pogoń) według umowy. Wiado­
mość Sosnowiec, Piłsudskiego 90. 
__________________________ 6643 
IZto mi wynajmie mieszkanie bliżej 
** targu w Dąbrowie dam mu dużą 
buóę orewnianą. Czynsz do umowy. 

Wiadomość .Kurjer Zachodni*  Dabro 
________________ 6668

Dokoj umeblowany od 1 listopada. 
^§.°.8no*IS CLul- c*7 sta Nr 9. m. 8 

poszukuję pokoju w śródmieściu od 
* zaraz. Oferty .Kurjer Zachodni*  
Sosnowiec sub. K. J. 6654
Do wynajęcia szopa murowana na^ 

dająca się na warsztat lub ma­
gazyn. Sosnowiec, Sienkiewicza 20 
- 6655 2 i
ę^klep z mieszkanienipćr^estauracr 

w dobrym punkcie do wynajęcia-
Wiadomość Sosnowiec. Daleka 3 

 6657-2

| Nauka i wychowanie.

fiLOSY DO I KLASY !

potrzebaa pomocnica biurowa, ble- 
* gle piszącana maszynie, Zgłosze­
nia do Kur jera Zachodniego w Będzl- 
nie dla Fabryki. 6617

Panienki na praktykę narazie bez­
płatne potrzebne. Dąbrowa Że­

romskiego Nr 11 Wytwórnia pantofli 
•z a k o o • ansk 66u9
i^ubzujtuję uatycDiniast fryzjera iflai 
* Fr. Dąbrowa Górnicza 3 Maja 16*

_________________________6664

Człowiek samotny obeznany z pra­
cami gospudarskiemi do 1 go ko­

nia putrzeboy. Zgłaszać się: Janota. 
Czeladź Milowicfca 71. 6676
potrzebna inteligentna wychowaw- 
* czyni z muzyką język francuski 
pożądany do dwóch chiopczyków 10 
i 5 lat Zgłoszenia Kurjer Zachodni 
: t snowiec, „Wychowawczyni*.  668t-2 | 
£ 'zeiaozi atuiarsKiai ua roboty me- 
v blowe i ucznia na praktykę przyj- i 
mię stolarnia Reszki bosnowiec-Po- 
xon. Orla 4-a. 6556 I

aszynę do szycia bębenkową Sio- 
gera sprzedam tanio Sosnowiec 

Sielce Narutowicza z0 Harlak. 6656 
ttAasiariiia do sprzedania na korzyst- 
*’• nych warunkach. Wiadomość Fil- 
ja Kur. Zachodniego Dąbrowa, 6567 
Dubeltówkę 12 eżektorkę Defouroy 
U doskooale bljącą sprzedam. O- 
strewski Dąbrowa Francuska 14 66S6 
Do sprzedanlś okazyjnie Futro woj- 

skowe, płaszcz, fiencz, i spodnie 
wszystko w stanie dobrym. Obejrzeć 
można w sklepie F. MoLckiego w 
Sosnowcu wnrogt dworca,____ 6653
Oaio-zu unio sprzeuam maszynę sry- 

tę bębenkową do szycia i haftu 
i czółenkową Siugera za 140 zł. So­
snowiec, Sielecka 27 Pelsik. 6660 
Okazyjna wyprzedać lóżnych po- 

zóstalych mebli.'Sosnowiec, To­
warowa 9. m. 8, 6678
7 powodu choroby sirzedam resta- 
" urac.ę z mieszkaniem Cena przy­
stępna. Sosnowiec, Sobieskiego 3 
_____  6677

pHCESZ OTRZYMAĆ POSADĘ? 
w Musisz ukończyć kursa fachowe 
korespondencyjne prof. Sekuiowicza 
Warszawa, Zórawia 42. Kursa wyu­
czają listownie: buchalterii, rachun­
kowości kupieckiej, korespondencji 
handlowej, stenografii, nauki handlu 
prawa, kaiigratji, pisania na maszy­
nach, towaroznawstwa, angielskiego, 
fraucuskiego, niemieckiego. Po u- 
konczeniu świadectwo. Żądajcie pro­
spektów 6270-17

Różne.

TjanHaMnmiaMfflSŁ
Zamienię posadę nauczycielską (salto 

ia powszechna) w powiatowem 
mieście lubelszczyzny na takaż w So 
6nowcu lub okolicy. Zgłoszenia: Ufna 
lewska Modrzejewska 32 m 4 sosno­
wiec. ________ _ ____  6626
'■Tapicer wykonywa wszelkie roboty 
* solidn.e i tanio Sosnowiec,-Pogoń 

Pszenna 9 Burjan. 6622

Różne.

16 tej Polskiej Loterji Państwowej
są do nabycia w znanej ze swego szczęścia i solidnego ■ 

twiema kl entów kolekturze

EDlKUSm Ulilll fflU-mm s. 1.
KA1UWICE, aw JANA 16

lub w oddziale tegoż w Król. Hucie, ul. Wolności 2® s

Klowna wysrana zl. 650.0CO
oraz wygrane po zł.: 400 000, 250 000, 100 000, 75 00° |
60 000, 50.000, 40 000, 30 000, 25 000,‘ 15 000 10 00°’i"

5.000 i t. d. 1
na ogólną sumę: zł 19 904 000.

Kolosalne szanse wzbogacenia się.
Co drugi los wygrywa

szczęśliwa kolektura wypłaciła dotychczas swoim 
Graczom z górą T.łZY MjLJONY ZŁ. wygranych

U nas nikt przegrać nie może.

Ceny losów cczasta a niezmienione:
Cały los zł 40, pół losu zł. 20 »/, losu zł 10 

Zamówienia pocztowe załatwia się Szybko i dokładni®’
Plany gry i tabele ciągnień bezpłatnie 

Ciągnienie 1 klasy odbędzie się dnia 10 i 11 list®' 
pada 1927 rosu.

1 
J

LU 11 _iw

przyjmuję do wyorawy s<orf r 
1 aem i na o® win F Mol^ y 
snowięc, wprost dwory _

| Zgubione dokumeń^

7»uDiono portfel teczkę n4<c/,t 
.lędzin fSary z bezwart119 j/f 

mi dokumentami. Znalazcę 
o zwrot td wynagrodzeniem- 
Sejmik Dział Drogowy, aD® 
Strzytuwice-Gio Iziec.
/gruchała Leon zgubił ksil^^ Sf 

Chorycn wydaną przez
tua.
'1'omast Nowaz za nicszzał/^Jj^
* skach zjjuoił książeczkę 

wą wydaną przez RKU. o,t,Ló*  r 
ce. __ _ Z
Andrzej Sikora zgubił 

bisty wydany przez Jy 
Myślenice » kartę demobili**!^  
daną przez dow a p. Strzei^S/

M

IH

Nasil 5».

I
\

i
W tym miejscu wyciąć i pr. rsłuć nam pocztą.

ZAMÓWIENIE.
Do

Kolektury „Górnośląski Bank Górniczo - H utniczy S. A.“ 
Katowice, ul. Sw. jana

Zsmawiam do 1 klasy 16 Loterji Państwowej 
___________  ćwiartek losów 
___________  połówek losów
___________  całych losów

Należność wpłacam na konto czek. PKO Nr 304 761. *0'’ 
pobrać pocztą, 
mię i nazwisko
Dokładny adres

WICHLIfliKl znany korektor i stro 
iciel fortepianów. Sosnowiec, 

Piłsudskiego 16 6635-2

Solidnie, eatetyczme, taoiu upiawa 
książek, obrazów, fotografii Wiel­

ki wybór ram. Ceny 20 proc, niższe 
w „Wygodzie*  bosuowiec 663*

Za pożyczenie 1ÓJU do zU9o ztulycn 
zap.acę umówiony procent, dam 

rejentalne zabezpieczenie. Zgłoszenia 
do 19-go: .Wygoda*  Sosnowiec War­
szawska <*.  6629-2
IZutsy kroju i szycia Zaborowskiej 

Piłsudskiego 18 Krój nowoczesny 
uaryaki. 6431-4

Kursy łcro|u, szycia irawleczyzoy, 
bielizny, haftu, oosnowiec, Kołłą- 

1[>ia li- Nowakowska b64*»
Ouozukuie pużyczbi 2U,UUO złotycn 
* Gwarancja 1 nutner hipoteki nie­
ruchomości. Oferty do Administracji. 
Sosnowiec, cod ,hipoteka", 6658 
przyjmuję do szycia palta, zostju- 
Ł my i suknie Wykonanie solidne 
Ceny n skie. Przyjdę uczennice Za­
wiercie. ulica Stefania Nr. 16, 668u

Jtv 11

l>, Od zoboty !5 października i dni następne. — Wspaniała uczta dla 
miłośników kina. — Najpotężniejszy film, o którym cały świat mówi, 

to wielki dramat epokowy w 10 aktach pt.

ROBIN HOOD S5
Każdy kto nie widział lub nie mógł zobaczyć Douglasa Fairb*  

niech spieszy go zobaczyć.
W rolach głównych: DOUGLAS FAIRBANKS, WALLAZ
BEERY, EMIL BEN >ETT, PAUL D1CKEY. ‘ :

Reżyserja genjalnego Allana Dwan.
Rzecz dzieje się podczas 3ej wyprawy krzyżowej-^1

Kino„SFINKS" wanw maamanra^MBmuBOflHEaunBBmamtrangHEMmKHi awu

Sobota 15-go i niedziela 16-go pażdzierka.

,Kiedy kobieta zdradza nięża“99
dramat w 10 aktach — — — w roli głównej

KAZIMIERA NIEWIAROWSKA i JOZEF WĘGRZYN.
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Od poniedziałku 17-go października 

nl±:t „Romans w Ślep 
W roli głównej MADA CHRISTIAN'.

CENY PRENUMERATY:

Prenumerata miesięczna z odnoszeniem do domu 
lub z przesyłką pocztową 

3 ZL 50 gr.
Prenumerata zagraniczna miesięcznie S Zł.

Cena egzemplarza 20 groszy.

CENY O O
Prził tekstem (Pierwsza strona) za wlaraz ma t lrmisy aktai 4-szpaltowy 50 gr. 
W tekście ...............................................................................................85 .
W Micie, w Mci ...... . ... 50.

' Za tekstem................................................................................5 15 .
Sekrologl w tekście, za wiersz min. 1-13.1. okleił 4-szpalto wy (do 50 wierszy) 15 gr. 

. ’................................................................ (do 80 . ) 25 .
 (MIOO . )30. 
. ................................................ . (owad 100 W.) 35 .

Ł O S 21 E Ń :
Drobne ogłoszenia do 20 wyrazów 10 gr. za każdy wyraz,
20 wyrazów 15 gr. za każdy wyraz. Najmniej 1 zł- Matryn\^jf’r
15 gr. za wyraz. Ogłoszenia ozdobne i tłustym drukiem pod*  

Zagraniczne 100 proc, droższe.
W numerach niedzielnych i świątecznych ceny o 25 proc.
Za terminowy druk, oraz za przestrzeganie miejsca ot*  

administracja nie odpowiada i
Każda nowa podwyżka obowiązuje już wszystkie przyj5te 

szenia do zmiany cen bez uprzedniego zawiadomię*' -
Ogłoszenia w dodatku ilustrowanym, oprócz 1-ej stronicy, 1 cm.’ Zł. 5.50.

__ S _ . KSBSł AKCJ A I I ul. Andrzeja j Efc. CA Ł O i. C €5 - ADMINISTRACJA l Telefon Nr-^/ i

Zawiercie, 3-p Maja 27. — Grodziec, j
lifaiAwe® Sp. Akc. .KURJER ZACH0*’’ 1

SO/r»*  • Piłsudskiego Nr. 4. Telef. Nr. 64.
W ■> ADMINISTRACJA.; Dęblińska Nr. 1. Telef. Nr. 73.

Filje i agentury własne: Będzin, ^alsEbowskiego 7.

Rodaktaz. T AD E USZ. O PIOŁ A
Dąbrowa, Scbicskisgo 8, telet 1-25.

Druk. .Kuriera Zachodniego" w Sosnowcu. Dęblińska 1~


